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      Wąbrzeźno

Będą współpracować
Marszałek Piotr Całbecki odwiedził Wąbrzeźno. Spotkał się z przedstawicielami zarządu 
dróg, społecznikami i samorządowcami. Rozmawiano o współpracy. Jednym z tematów 
spotkania było uruchomienie specjalnej podstrefy ekonomicznej w Wałyczu. 

R E K L A M A

Marszałek województwa 
kujawsko-pomorskiego Piotr 
Całbecki gościł w Wąbrzeźnie  
9 czerwca. Wizytował wąbrze-
ski oddział Zarządu Dróg Wo-
jewódzkich i Warsztaty Terapii 
Zajęciowej prowadzone przez 
Wąbrzeskie Stowarzyszenie Po-
mocy Dzieciom Specjalnej Tro-
ski.        

Kolejnym punktem wizyty 
było spotkanie w siedzibie staro-
stwa z samorządowcami powia-
tu wąbrzeskiego. Uczestniczyli 
w nim starosta Krzysztof Maćkie-
wicz, burmistrz Wąbrzeźna Le-
szek Kawski, wójtowie z terenu 
całego powiatu, dyrektor Depar-
tamentu Infrastruktury Urzędu 
Marszałkowskiego Bartosz No-
wacki, dyrektor Zarządu Dróg 
Wojewódzkich Mirosław Kielnik 
i kierownik Rejonu Zarządu Dróg 
Wojewódzkich w Wąbrzeźnie Ja-
nusz Brzezicki. Podczas spotka-
nia omówiono między innymi 
kwestie modernizacji drogi nr 

548 prowadzącej od węzła auto-
stradowego w Lisewie do stolicy 
powiatu i przebudowy drogi nr 
1722C Wąbrzeźno-Kowalewo. 

- W związku z budową au-
tostrady A-1 i otwarciem węzła 
w Lisewie priorytetem staje się 
modernizacja drogi między Lise-
wem, a Wąbrzeźnem. Trwają już 
prace dokumentacyjne. Myślę, 
że inwestycja ruszy na początku 
przyszłego roku – mówił marsza-
łek. 

Jednym z tematów spotkania 
było również uruchomienie spe-
cjalnej podstrefy ekonomicznej 
w Wałyczu. 

- Odwiedziliśmy teren, gdzie 
mam nadzieję niedługo powsta-
nie strefa inwestycyjna pod Wą-
brzeźnem. Przepiękne miejsce. Je-
śli uda się, oczywiście wspólnymi 
siłami zagospodarować ten teren 
powstanie tam wiele miejsc pracy 
– powiedział Piotr Całbecki.

dokończenie na str. 2
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      Wąbrzeźno

Walczyli z żywiołem i nieuwagą

      Ryńsk

Historyczna gratka
W  tym  roku mija 600  rocznica  śmierci Mikołaja Ryńskiego, 
rycerza i podchorążego ziemi chełmińskiej. Stała się ona pre-
tekstem do zorganizowania w dniach 13-17 czerwca w Szkole 
Podstawowej w Ryńsku żywych  lekcji historii.  Ich zwieńcze-
niem będzie jutrzejszy festyn historyczny. 

Początek  czerwca  obfitował  w  wiele  zdarzeń  w  powiecie  wąbrzeskim.  Nasi  strażacy 
uczestniczyli m.in. w akcjach związanych z gaszeniem pożarów, których przyczyną były 
burze i ludzka nieostrożność.

W ramach realizowanego 
przez szkołę programu  „Uczymy, 
bawimy, rozwijamy” zaplanowa-
no osiem żywych lekcji historii,  
w tym  zajęcia z religioznawstwa, 
czytanie baśni i legend średnio-
wiecznych, zabawy plebejskie, 
wykonywanie ha�u średniowiecz-
nego, zgłębienie sztuki rzemieślni-
czej – rzeźby i snycerki. Wśród te-
matów lekcji znalazło się też kilku 
bohaterów epoki - Joanna D’Arc 
(łamanie stereotypu roli kobiety 
w średniowieczu), Robin (wzorzec 
literacki i strzelanie z łuku) oraz 
Zawisza Czarny (najznamienitszy 
rycerz Europy, fechtunek).

Jutro w Ryńsku odbędzie się 
festyn historyczny. Pojawi się 12 

warsztatów: mennica, warsztat ko-
walski, tkacki, snycerski, rzeźbiar-
ski, łuczniczy, jubilerski, garncar-
ski, łaźnia historyczna, warzelnia 
strawy i kwasu chlebowego, wę-
dzarnia. Uczestnicy festynu we-
zmą czynny udział w turniejach, 
pokazach walk, w zabawach przy 
muzyce dawnej, staną się obser-
watorami inscenizacji bitwy. 

W tym samym dniu odbędzie 
się również uroczysta Sesja Rady 
Gminy.

Projekt jest realizowany w ra-
mach Programu Operacyjnego 
Kapitał Ludzki.  Do�nansowuje go 
EFS.

oprac. kr

      Wąbrzeźno

Młodzi filmowcy 

Podczas finału Dni Wąbrzeźna wręczono Nagrodę Dyrektora WDK autorom filmu, 
który wpłynął na konkurs organizowany przez Wąbrzeski Dom Kultury. Celem 

konkursu była promocja Wąbrzeźna oraz upowszechnianie amatorskiej twórczości 
filmowej. Film o swoim mieście pt. „Wycieczka po Wąbrzeźnie” nakręciła grupa 

młodzieży: Dawid Dąbkowski, Adam Jachimowicz, Laura Kalinowska, Ê
Stanisław Kruszewski, Michał Lipski, Katarzyna Pilśniak, Kinga Tomasik oraz 

Rafał Topolewski. Jury powołane przez Wąbrzeski Dom Kultury w składzie: Marek 
Kilaszewski, Iwona Dąbrowska-Ciesielska i Dorota Otremba doceniło pomysł 

i pracę młodych filmowców i nagrodziło ich statuetką oraz nagrodami rzeczowymi. 
Paulina Grochowalska, 

fot. nadesłane (WDK)

Marszałek gościł również 
w Urzędzie Miejskim. Tam wspólnie 
z burmistrzem Leszkiem Kawskim, 
starostą Krzysztofem Maćkiewiczem 
oraz wójtem gminy Wąbrzeźno Wła-
dysławem Łukasikiem omówiono re-
alizację inwestycji współ�nansowa-
nych przez samorząd województwa. 
W ramach Regionalnego Programu 
Operacyjnego na lata 2007-2013 
Wąbrzeźno otrzymało niemal 7 mln 
zł, a z pozostających w dyspozycji 
Urzędu Marszałkowskiego środków 
Programu Operacyjnego Kapitał 
Ludzki 1,4 mln zł. Podczas spotka-
nia w ratuszu marszałek deklarował, 
że chce, aby w Wąbrzeźnie samorząd 
województwa był przydatny w reali-
zacji celów, które wyznaczyły obecne 
władze. Wąbrzeźno może liczyć na 
pomoc w realizacji swoich planów 
inwestycyjnych.

Wizytę zakończyło spotkanie 
z właścicielką Zakładu Przetwórstwa 
Tworzyw Sztucznych „ Katarzynki” 
Haliną Błażejewicz. Przedsiębior-
stwo zatrudnia obecnie 350 pracow-
ników, przez co jest liczącym się pra-
codawcą w rejonie. 

tekst i fot.Paulina Grochowalska

      Wąbrzeźno

Będą współpracować
Dokończenie ze strony 1

Pierwszym zdarzeniem, do 
jakiego zostali wezwani strażacy 
w tym miesiącu było zabezpieczenie 
miejsca popełnienia samobójstwa.

- Niestety, zdarza się i tak, jak to 
miało miejsce 1 czerwca w Ludowi-
cach - zastęp strażaków z PSP w Wą-
brzeźnie pojechał tam zabezpieczyć 
miejsce, w którym mężczyzna po-
wiesił się na drzewie. Często w takich 
sytuacjach ludzie są w szoku, nie ma 
komu zdjąć zwłok wisielca – mówi 
zastępca dowódcy PSP w Wąbrzeź-
nie Ireneusz Wiśniewski. 

Początek czerwca stał pod zna-
kiem burz i porywistych wichur. 
Były one przyczyną wielu zdarzeń, 
w których interweniowali strażacy 
PSP i OSP z terenu całego powiatu.

- Kilkakrotnie trzeba było usu-
nąć połamane konary, które leżały 
na drodze lub zagrażały budynkom 
– wyjaśnia Ireneusz Wiśniewski. – 
Jednak do najpoważniejszego zda-
rzenia doszło w Przydworzu, gdzie 
od uderzenia pioruna zapaliła się 
stodoła. Dzień później ten pożar 
trzeba było dogaszać. Do takich zda-
rzeń wyjeżdża kilka zastępów, po-
magają nam także ochotnicy z OSP, 
którzy często pierwsi są na miejscu 
zdarzenia. Większe siły potrzebne są 
nie tylko do gaszenia pożaru, ale do 
zabezpieczenia sąsiadujących z bu-

dynkami gospodarczymi budynków. 
Wspominając o tym pożarze chciał-
bym przypomnieć właścicielom bu-
dynków gospodarczych, że choć za-
kładanie piorunochronu na stodole 
nie jest obowiązkowe, to zamon-
towanie odgromnika w większości 
wypadków sprawia, że wyładowanie 
„pójdzie w ziemię”.

O tej porze roku strażacy coraz 
częściej wyjeżdżają do pożarów na 
wsi, związanych z intensywniejszy-
mi pracami prowadzonymi w go-
spodarstwach rolnych.

- Co roku apelujemy do rolni-
ków o zachowanie większej niż zwy-
kle ostrożności w tym okresie, gdyż 
przyczyną większości pożarów jest 
ludzka nieostrożność – mówi Irene-
usz Wiśniewski. – W czerwcu dwu-
krotnie gasiliśmy pożary, których 
przyczyną było najprawdopodob-
niej nieumyślne zaprószenie ognia. 
W nocy z 12 na 13 czerwca aż 23 
strażaków z PSP i OSP gasiło pożar 
oboro-stodoły w Łopatkach. Straty 
wynikłe z tego pożaru przekroczyły 
20 tysięcy złotych. W poniedziałek 
wieczorem trzy zastępy strażaków 
gasiły pożar sterty słomy w gnojow-
niku w Uciążu.

Ludzka nieostrożność była tak-
że przyczyną akcji w wąbrzeskim 
„Ergisie”, do której ruszyły 4 zastępy 

PSP i zastęp OSP z Płużnicy.
- Na miejsce zdarzenia ruszy-

ły tak duże siły, gdyż otrzymaliśmy 
zgłoszenie o pożarze w hali fabrycz-
nej – wyjaśnia Ireneusz Wiśniewski. 
– Na miejscu okazało się, że pracow-
nik nie zachował ostrożności przy 
przelewaniu paliwa ze zbiornika do 
zbiornika.

Ostrożności zabrakło także kie-
rowcom opli omega. W ciągu mi-
nionego tygodnia doszło do dwóch 
wypadków z udziałem tych samo-
chodów: w Jarantowicach i w Nielu-
biu. W pierwszym z nich, który miał 
miejsce 11 czerwca, poszkodowane 
zostały dwie, podróżujące oplem, 
osoby.

Jarek 

Brzuska

R E K L A M A
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      Płużnica

Przyzagrodówki i kolektory
Gmina Płużnica planuje złożyć wniosek o dofinansowanie 
budowy przydomowych oczyszczalni ścieków. Jeśli uda się 
pozyskać na ten cel środki z Programu Rozwoju Obszarów 
Wiejskich zyska możliwość zakupu i montażu 100 instala-
cji. Władze gminy proszą mieszkańców zainteresowanych 
budową oczyszczalni o zgłoszenia.

R E K L A M A

Na terenach wiejskich kładze-
nie sieci kanalizacyjnej jest bardzo 
drogie. Liczba przyłączy w przelicze-
niu na 1 km sieci jest wielokrotnie 
niższa niż w mieście. Oczyszczalnie 
przydomowe są wiele tańsze. Wa-
runkiem udziału w projekcie dane-
go gospodarstwa domowego, bę-
dzie zapewnienie wkładu własnego 
w wysokości 25% kosztów inwesty-
cji, czyli około 3500 zł. Jeśli dane go-
spodarstwo będzie zainteresowane 
budową oczyszczalni jego właściciel 
może złożyć stosowny wniosek do 
30 czerwca. Druki wniosków do-
stępne są m.in. w Biurze Obsługi In-
teresanta Urzędu Gminy. 

- Równocześnie z projektem 
przydomowych oczyszczalni ście-
ków, rozważamy możliwość stara-
nia się o środki �nansowe na bu-
dowę kolektorów słonecznych do 

podgrzewania wody w budynkach 
mieszkalnych. Na obecnym etapie 
nie ma pewności, czy uzyskamy 
do�nansowanie na ten cel. Jednak-
że jeśli taka możliwość się pojawi, 
musimy mieć przygotowaną doku-
mentację. Dlatego też bardzo prosi-
my osoby zainteresowane tego typu 
inwestycją o zgłoszenie wstępnego 
udziału w projekcie do 30 czerwca. 
Formularz wniosku dostępny jest 
w Biurze Obsługi Interesanta oraz na 
stronie internetowej www.pluznica.
pl. Podobnie jak w przypadku przy-
domowych oczyszczalni ścieków, 
osoby �zyczne będą zobowiązane 
do zapewnienia wkładu własnego 
w wysokości 25%, czyli od 3500 zł 
do 4500 zł, w zależności od wielko-
ści kolektora - mówi wójt Marcin 
Skonieczka. 

PW

      Wąbrzeźno

To nie takie proste
Wąbrzeski „Nowy Szpital” pozyskuje nowy sprzęt. Ponadto prowadzone są w nim remon-
ty. Dyrektor placówki Michał Roślewski cieszy się z tych zmian i wyjaśnia, dlaczego pod-
noszenie poziomu usług wąbrzeskiego szpitala nie należy do najłatwiejszych zadań i nie 
przebiega tak szybko, jak zapewne chcieliby tego mieszkańcy regionu.

Od niedawna diagnozowanie 
pacjentów wąbrzeskiego szpitala 
może być szybsze i dokładniejsze. 
Jest to możliwe dzięki zakupowi no-
woczesnego aparatu USG.

-Szpitale o znacznie większej 
renomie niż nasz pracują na star-
szym sprzęcie – mówi kierownik  
pracowni USG Andrzej Nowakow-
ski. – Kolorowy obraz na monitorze 
ułatwia i przyspiesza postawienie 
diagnozy, a zestaw końcówek do 
aparatu jest w zupełności wystarcza-
jący na potrzeby naszych oddziałów, 
przychodni i ambulatorium.

Pracownia USG dzięki nowe-
mu aparatowi sprawniej diagnozuje 
w zakresie badań: jamy brzusznej, 
tarczycy, węzłów chłonnych, ślinia-
nek, piersi, stawów i innych badań 
wewnętrznych, między innymi oko-
lic przezciemiączkowych głów nie-
mowląt oraz wykonuje echo serca.

- Ten aparat kosztował ponad 
sto tysięcy złotych – wyjaśnia dy-
rektor szpitala Michał Roślewski. – 
Można powiedzieć, że nasze zakupy, 
zaplanowane w tym roku dopiero 
się zaczynają. 16 czerwca przyjadą 
do nas dwa całkowicie nowe stoły 
operacyjne, do końca czerwca do-
trzeć do nas powinien zestaw moni-
torów i centrala monitoringu serca, 
potrzebne na oddziale wewnętrz-
nym. Te czerwcowe zakupy będą 
nas kosztować ponad 400 tysięcy 
złotych. Chciałbym jednak wyja-
śnić, że robienie takich „zakupów 
dla szpitala” nie jest łatwą sprawą, 
przynajmniej z dwóch względów. 
Po pierwsze, tak specjalistycznego 
sprzętu nie można kupić jak towaru 
w supermarkecie, robiony jest on 

na zamówienie, pod potrzeby kon-
kretnego szpitala, a z reguły produ-
kowany jest za granicą. Stąd pewne 
opóźnienia w dostawach zamówio-
nego u wyłonionych w drodze kon-
kursu producentów. Po drugie, ow-
szem, wiele z kupowanego przez nas 
sprzętu jest do�nansowana ze środ-
ków unijnych, ale najpierw musimy 
za niego zapłacić sto procent ceny, 
a dopiero potem możemy ubiegać 
się o do�nansowanie. Dlatego, ukła-
dając budżet szpitala musimy nasze 
zakupy bardzo rozważnie zaplano-
wać. W kolejnych miesiącach, jesz-
cze pod koniec wakacji powinno do 
nas tra�ć wiele nowego wyposażenia 
do przychodni rehabilitacji, gdzie 
właśnie kończy się remont. W wy-
padku doposażenia rehabilitacji 
sprzęt będziemy kupować także ze 
swoich pieniędzy, nie mogąc liczyć 
na późniejsze do�nansowanie.

Remonty to inny temat, któ-
ry zrósł się z „Nowym Szpitalem”. 
Wiadomo, że są potrzebne, widać, 
że coś robione jest niemal cały czas, 

ale i pracownicy i pacjenci placówki 
chcieliby, by prace prowadzone były 
szybciej. Tylko, że to także nie jest 
łatwym zadaniem.

-  To nie jest tylko kwestia pie-
niędzy, choć wiadomo, że w wypad-
ku remontów pieniądze są najważ-
niejsze – mówi Michał Roślewski. 
– Po prostu, szpital musi cały czas 
funkcjonować, nie możemy sobie 
pozwolić na zamykanie oddziałów 
na czas remontu. A takie prowa-
dzenie prac, by nie zakłócały one 
funkcjonowania pracy oddziałów, 
nie jest łatwe. Kończą się prace na 
rehabilitacji, zaczynają na oddziale 
ginekologiczno-położniczym. Za-
pewniam, że mimo iż będą to prace 
kompleksowe, włącznie z wymianą 
węzłów sanitarnych w salach, od-
dział będzie normalnie funkcjono-
wał. A, jeżeli wystarczy nam pienię-
dzy, jeszcze w tym roku rozpocznie 
się podobny, kompleksowy remont 
chirurgii.

tekst i fot.

Jarek Brzuska

Dr Andrzej Nowakowski przy nowym aparacie USG

      Wąbrzeźno

Policjantka 
miała nosa
Nietrzeźwi mężczyźni, którzy decydują się kierować pojazdem 
muszą się liczyć z tym, że zostaną za to zrugani nie tylko przez 
wybranki swego serca. Przekonał się o tym 46-letni rowerzy-
sta, zatrzymany do kontroli przez wąbrzeską dzielnicową.

Policjantka patrolująca w po-
niedziałek ulicę Wolności zauważyła 
jadącego chodnikiem rowerzystę.

- Funkcjonariuszka chwilę 
wcześniej widziała, że jechał on uli-
cą i w pewnym momencie zjechał 
na chodnik, kontynuując jazdę po-
między pieszymi – informuje o�cer 
prasowy komendanta wąbrzeskiej 
policji Marek Barański. – Takie za-

chowanie wydało się jej podejrzane 
i zatrzymała rowerzystę do kontroli. 
W trakcie rozmowy wyczuła od cy-
klisty zapach alkoholu. Okazało się, 
że miał on 2,85 promila

Rowerzysta odpowie za kiero-
wanie rowerem po pijanemu, za co  
grozi mu do roku więzienia.

Jarek 

Brzuska

Życzenia 
dla taty

23 czerwca swoje święto 

mają wszyscy ojcowie. 

Każdy, kto chce 

za naszym pośrednictwem, 

bezpłatnie złożyć im  

życzenia, może do 19 czerwca 

przysłać je e-mailem na adres

redakcja@wpr.info.pl

W temacie wiadomości 

należy wpisać: 

życzenia CWA
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      Wąbrzeźno

Najlepsi z najlepszych
W ZSO w Wąbrzeźnie odbyło się podsumowanie Powiato-
wego Konkursu Matematycznego dla uczniów szkół ponad-
gimnazjalnych. 

      Wąbrzeźno

Gramy to, co lubimy
Główną atrakcją muzyczną tegorocznych Dni Wąbrzeźna był występ zespołu Video. Lider 
zespołu, Wojciech Łuszczykiewicz, choć na scenie zachowywał się jak przystało na gwiaz-
dę, okazał się w rozmowie sympatycznym, otwartym człowiekiem, który z chęcią zgodził 
się na kilka zdań dla czytelników „CWA”.

Jak Wam się podoba w Wą-

brzeźnie?

- Piękna pogoda, pełna wi-
downia, ładnie położony am�teatr 
nad jeziorem, już wiemy, że to bę-
dzie dobry koncert.

Czy sprawia Wam różnice to, 

czy występujecie w dużych czy 

w małych miastach?

- W dzisiejszych czasach pro-
fesjonalny artysta nie może sobie 
pozwolić na takie podziały. Nie-
ważne, gdzie się gra, trzeba zagrać 
na sto procent, bo publiczność wy-
chwytuje momentalnie, kiedy ktoś 
nie przykłada się do swojego wy-
stępu. Dla nas nastał teraz praco-
wity czas, odpoczywamy w środku 
tygodnia, w weekendy gramy na 
rożnego rodzaju imprezach: juwe-
naliach, dniach miasta, większych 
i mniejszych festiwalach. To na-
sza praca, którą staramy się wy-
konywać najlepiej, co przychodzi 
nam tym łatwiej, że lubimy to co 
gramy. Nasze koncerty gramy bez 
żadnych playbacków i sądzimy, że 
publiczność to docenia.

Można usłyszeć zarzuty, że gra-

cie aż nazbyt komercyjną muzykę.

- Nie zgodziłbym się z tym. 
Gramy po prostu to, co lubimy. Już 
w dzieciństwie wolałem słuchać 
Czerwonych Gitar niż Breakoutu. 
A że tra�amy z tym w gust tak 
zwanej szerokiej publiczności? To 
może nas tylko cieszyć.

A jak należy odebrać tytuł Wa-

szej ostatniej płyty: „Nie interesuje 

nas rock”?

- To przewrotny tytuł dla inte-
ligentnych słuchaczy.

Jak ocenilibyście kondycję dzi-

siejszego rynku muzycznego w Pol-

sce?

- Jest kiepsko. Przede wszyst-
kim dlatego, że teksty piosenek nie 
mówią o niczym. Jak wspomnia-
łem, bardziej lubiłem Czerwone 
Gitary niż Breakout, gdyż teksty 

Loebla były zbyt trudne. No, może 
za wyjątkiem „Gdybyś kochał, hej”, 
który można uznać za wzorcowy 
tekst do hitowej piosenki. Jednak 
teksty piosenek, nawet popular-
nych przebojów, muszą mówić 
o czymś konkretnym.

Czy trudno dziś wybić się na 

krajowej scenie muzycznej?

- Bardzo trudno. Nie wystar-
czy pomysł i talent, potrzeba także 
wiele szczęścia.

Dziękujemy za rozmowę.

Występ zespołu Video przypadł 

do gustu wąbrzeskiej publiczności, 

która po brzegi wypełniła am�te-

atr. Zaś muzycy zespołu pokazali, 

że wbrew tytułowi ostatniej płyty, 

przynajmniej trochę interesuje ich 

rock i zagrali zdecydowanie ostrzej 

niż można to usłyszeć na ich studyj-

nych albumach.

rozmawiali:

Paulina Grochowalska 

i Jarek Brzuska,

Liderem zespołu Video jest Wojciech Łuszczykiewicz

Publiczność bawiła się dobrze

Gitarzysta zespołu VideoMuzycy Video łatwo nawiązywali kontakt z publicznością

W ramach konkursu od-
były się trzy spotkania: w grud-
niu zeszłego roku oraz w lutym 
i w kwietniu tego roku. Każdy etap 
konkursu miał z góry ustaloną te-
matykę, a uczniowie otrzymywali 
wcześniej zestawy zadań przygo-
towawczych. Uczestnicy rywa-
lizowali w czterech kategoriach, 
zostali podzieleni nie tylko na 
klasy, a także poziomy zaawanso-
wania. W każdym etapie ucznio-
wie otrzymali do rozwiązania po  
6 zadań, za każde mogli otrzymać  
5 punktów, więc maksymalna licz-
ba punktów za poprawne rozwiąza-
nie wszystkich zadań wynosiła 30. 
W każdej kategorii nagrodzonych 
zostało trzech uczniów z najwyż-
szą łączną sumą punktów z trzech 
etapów. Swoich reprezentantów 

miały wszystkie szkoły ponadgim-
nazjalne powiatu wąbrzeskiego tj. 
Zespół Szkół Ogólnokszałcących 
(Liceum Ogólnokształcące im. 
Zygmunta Działowskiego) w Wą-
brzeźnie, Zespół Szkół Zawodo-
wych w Wąbrzeźnie, Zespół Szkół 
we Wroniu, Liceum Ogólnokształ-
cące w Płużnicy.

Celem konkursu jest pobu-
dzenie i rozwijanie zainteresowań 
matematycznych uczniów oraz 
jak najlepsze przygotowanie ich 
do egzaminu maturalnego z mate-
matyki. Ponadto konkurs angażu-
je nauczycieli do pracy zespołowej 
oraz do twórczej pracy z uczniami 
o matematycznych zainteresowa-
niach.

tekst i fot.

Paulina Grochowalska 

Lista nagrodzonych 
w PowiatowymKonkursie Matematycznym 

Szkół Ponadgimnazjalnych
– rok szkolny 2010/2011

Klasy I – poziom podstawowy
1. Kwiecińska Margareta ZSO Wąbrzeźno
2. Lewalski Artur ZSZ Wąbrzeźno
3. Kozakiewicz Krzysztof ZSZ Wronie
Wyróżnienia:
Rygielska Julia ZSZ Wronie
Kamińska Katarzyna ZSO Wąbrzeźno

Klasy I – poziom rozszerzony
1. Dąbkowski Dawid ZSO Wąbrzeźno
2. Chylińska Paulina ZSO Wąbrzeźno
3. Nędza Łukasz ZSO Wąbrzeźno
3. Prusakowska Patrycja ZSO Wąbrzeźno
Wyróżnienie
Kurzyński Bartosz ZSO Wąbrzeźno
Markiewicz Szymon ZSO Wąbrzeźno

Klasy II (III technikum)  – poziom podstawowy
1. Kamińska Katarzyna ZSO Wąbrzeźno
2 .Lenartowska Ewelina ZSO Wąbrzeźno
3 Kaczmarek Marta ZSO Wąbrzeźno
Wyróżnienia:
Zielińska Patrycja LO Płuźnica
Borowiec Grzegorz ZSZ Wąbrzeźno

Klasy II – poziom rozszerzony
1 Kwiatkowski Mateusz ZSO Wąbrzeźno
2 Robaczewska Magdalena ZSO Wąbrzeźno
3 Kryger Wojciech ZSO Wąbrzeźno
Wyróżnienia
Wójcik Agata ZSO Wąbrzeźno
Fic Magdalena ZSO Wąbrzeźno
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      Wąbrzeźno

Prestiżowe nagrody burmistrza rozdane
Pięć  osób  zostało  wyróż-
nionych  Statuetkami  Bur-
mistrza,  które  przyznawane 
są za zasługi, wybitne osią-
gnięcia i działalność na rzecz 
Wąbrzeźna.  Prestiżowe  na-
grody wręczył  burmistrz  Le-
szek  Kawski  podczas  finału 
Dni Wąbrzeźna. 

R E K L A M A

Statuetki Burmistrza przy-
znano w trzech kategoriach: Lider 
Przedsiębiorczości, Aktywny Oby-
watel, Mecenas Kultury i Sportu. 
Ponadto burmistrz przyznał jedną 
nagrodę specjalną. 

Statuetkę Burmistrza w ka-
tegorii Lider Przedsiębiorczości 
otrzymała Janina Bąk-Mencel – 
właścicielka Zakładu Produkcyj-
no-Handlowo-Usługowego PRO-
FIT w Wąbrzeźnie, który w tym 
roku będzie obchodził 20-lecie 
swojej działalności. Janina Bąk-
Mencel została doceniona m. in. 
za umiejętne zarządzanie przed-
siębiorstwem i dostosowanie jego 
oferty do potrzeb konsumentów.

Statuetka Burmistrza w ka-
tegorii Aktywny Obywatel powę-
drowała do Ewy Markiewicz, która 
po kilku latach nieobecności har-
cerstwa w Wąbrzeźnie reaktywo-
wała tę organizację. Ponadto pani 
Ewa promuje aktywną turystykę, 
jest działaczką „Caritas Polska” 
i organizuje „Bieg Samarytanina”. 
W imieniu Ewy Markiewicz, Sta-
tuetkę odebrał mąż.

Trzecią Statuetkę Burmistrza 
w kategorii Mecenas Sportu otrzy-
mał Bogdan Taczyński, który od 
ponad 15 lat jest trenerem piłkarek 
ręcznych w Uczniowskim Klubie 
Sportowym „VAMBRESIA - WOR-
WO”. To on wypromował wąbrze-
skie piłkarki, a drużyny Młodziczek 
Młodszych, Młodziczek, Juniorek 
Młodszych osiągnęły bardzo do-
bre wyniki, dostając się do Finału 
Mistrzostw Polski w Piłce Ręcznej. 
W imieniu Bogdana Taczyńskiego, 
Statuetkę odebrała żona Małgorza-
ta Taczyńska. 

Statuetką w kategorii Mecenas 
Kultury wyróżniono Marię Przytu-
łę-Blonkowską, która w 2009 roku 
zainicjowała akcje „Wąbrzeźno – 
czytające miasto”, w ramach któ-
rej dziesiątki wolontariuszy czy-
tają w przedszkolach i szkołach. 
W grudniu 2010 roku została na-
grodzona Statuetką Fundacji ABC 
„Cała Polska czyta dzieciom”.

Wyróżniona Nagrodą Specjal-
ną została Halina Błażejewicz, wła-
ścicielka Zakładu Przetwórstwa 
Tworzyw Sztucznych „Katarzynki”, 
w dowód uznania za pracę, cią-
gły rozwój, innowacyjność oraz 
promowanie Wąbrzeźna nie tylko 
w kraju, ale i za granicą. 

Paulina Grochowalska

fot. Jarek Brzuska

Janina Bąk-Mencel – właścicielka ZPHU PROFIT

Halina Błażejewicz, właścicielka ZPTS Katarzynki

      Wąbrzeźno

Do Wenecji
Wąbrzeski oddział Polskiego Związku Niewidomych pro-
wadzi szeroką działalność. Od porad, pomocy w wypełnia-
niu dokumentów aż po integracyjne spotkania. Najbliższe 
zaplanowano w formie wycieczki.

Prezes wąbrzeskiego Koło Po-
wiatowego Polskiego Związku Nie-
widomych Stanisław Pytel prosi  
o kontakt członków koła, którzy 
są zainteresowani udziałem w wy-
cieczce Żnin – Biskupin – Wenecja, 

która odbędzie się 23 lipca. Dopłata 
indywidualna do wycieczki wynosi 
40 zł. Więcej informacji można uzy-
skać pod numerem tel. 515 231 027. 

PG
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Sportowych wspomnień czar 
Wystawa i prezentacja multimedialna „Wąbrzescy sportowcy” była doskonałą okazją do 
poznania przez młodszych i przypomnienia sobie przez tych nieco starszych mieszkańców 
miasta sukcesów sportowców z Wąbrzeźna. 

Bardzo ciekawym punktem 
obchodów Dni Wąbrzeźna była 
wystawa i prezentacja multime-
dialna „Wąbrzescy sportowcy”, 
którą do poniedziałku można 
było oglądać w SP3. Imponujący 
zbiór medali, koszulek, pucharów 
i innych pamiątek, które organi-
zatorka przedsięwzięcia Aleksan-
dra Balicka z pomocą Małgorzaty 
Taczyńskiej, Bożeny Łamek, Lidii 
Będziechowskiej i Elżbiety Benedy 
pozyskała na wystawę robi ogrom-
ne wrażenie. Swoje sportowe tro-
fea udostępnili Martin Kochański 
(podnoszenie ciężarów), Jakub 
Łamek (kolarstwo), Brunon Jan-
kowski (lekkoatletyka i MKS Unia 
Wąbrzeźno), Sebastian Isbrandt 
(MKS Unia Wąbrzeźno), Jan 
Molczyński - prezes Towarzystwa 
Krzewienia Kultury Fizycznej, SP3 
(osiągnięcia w piłce ręcznej), Se-
bastian Rumniak (piłka ręczna), 
Marta Taczyńska (piłka ręczna), 
Karolina Kudłacz (piłka ręczna), 
Bartłomiej Broniewski (triathlon), 
Karina Wiśniewska – Szymańska 
(lekkoatletyka), Klaus Migga (lek-
koatletyka), Agnieszka Zrada (lek-
koatletyka), Zbigniew Markiewicz 
(lekkoatletyka). 

W prezentacji multimedialnej, 
która towarzyszyła wystawie, opo-
wieść o wąbrzeskich sportowcach 
Aleksandra Balicka rozpoczęła 

od okresu powojennego, podczas 
którego nastąpił w Wąbrzeźnie 
szczególny rozkwit sportu. Przy-
pomniano zawodników ze szkół 
podstawowych -  sekcji hokejowej 
„Złoty krążek”, piłkarzy grających 
w barwach „Unii”, ciężarowców 
dawnego „Mechanika” i żeglarzy 
„Spójni”. Duże zasługi w krzewie-
niu kultury �zycznej mieli wtedy 
nauczyciele wychowania �zyczne-
go – Jan Wiliński, Jan Wesołowski 
czy Andrzej Ambrożkiewicz. 

- To wystawa godna uwagi, 
przypominająca przeszłość i te-
raźniejszość wąbrzeskiego sportu, 
dokonania sportowców już nie-
żyjących jak i aktualnie uprawia-
jących dyscyplinę. Bardzo fajna 
sprawa – mówi Edward Wierak.

Wybitny wąbrzeski sporto-
wiec, mający w dorobku rozegra-
nych ponad 1200 meczów, zawod-
nik „Unii Wąbrzeźno”  – Brunon 
Jankowski był również wystawą 
zachwycony. Oglądając pamiątki 
i zdjęcia zamieszczone w prezen-
tacji wspominał lata, gdy wąbrze-
scy piłkarze odnosili największe 
sukcesy. 

- W sezonie 1956/57 „Unia” 
miała bardzo silny zespół junio-
rów. Ewenementem było to, że 7-8 
zawodników mogło z powodze-
niem grać w drużynie seniorów. 
Jako Klub „Unia” mieliśmy przy-

domek „jaskinia lwa”. Cechowała 
nas niespotykana ambicja i świet-
na kondycja – opowiada z entuzja-
zmem pan Brunon. – Pamiętam 
mecz z Polonią Bydgoszcz w 1966 
roku, który decydował o awan-
sie do ligi miedzywojewódzkiej. 
Musieliśmy go wygrać i udało się. 
Tak się złożyło, że strzeliłem dwie 
bramki. Trybuny były wypełnione 
do ostatniego miejsca, kibice w nas 
wierzyli. Były transparenty „Jak 
grają „Jana” i „Żury” to „Unia” wy-
grywa z góry”. Awansowaliśmy do 
ligi miedzywojewódzkiej grupy IV, 
zajęliśmy 8 miejsce w tabeli. W tej 
rundzie zdobyłem 11 bramek. 
W rundzie rewanżowej zagraliśmy 
w odmłodzonym składzie i nieste-
ty spadliśmy do ligi okręgowej. 

Dzisiaj Wąbrzeźno rozsławia-
ją piłkarze ręczni (Karolina Ku-
dłacz, Sebastian Rumniak, Marta 
Taczyńska), kolarze (Jarosław 
Zarębski, Jakub Łamek), sztangi-
ści (Martin Kochański), żużlow-
cy (Grzegorz Knapp), kajakarze 
(Maciej Freimut), wioślarze (Mag-
dalena Fularczyk), triathloniści 
(Bartłomiej Broniewski) i przede 
wszystkim biegacze (Karina Wi-
śniewska – Szymańska, Agniesz-
ka Zrada, Klaus Migga, Zbigniew 
Markiewicz). Niektórzy urodzili 
się w Wąbrzeźnie, ale żyją i trenują 
w innych miejscach w Polsce i na 
świecie, w znanych klubach, pod 
okiem najlepszych trenerów. Inni 
do Wąbrzeźna przybyli, ale z na-
szym miastem związali swoje losy, 
są tacy, którzy trenowali innych 
wybitnych sportowców z Wąbrzeź-
na. Dla niektórych sport to hob-
by, sposób na spędzenie wolnego 
czasu i utrzymanie organizmu 
w dobrej kondycji. Wszyscy oni 
są dumą Wąbrzeźna i przykładem 
na to, że wytrwałość, poświęcenie 
i konsekwencja pomagają w osią-
gnięciu wymarzonego celu.  

tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Dzieci i rodzice mieli moż-
liwość obejrzeć wystawę pt. 
„Uzależnieniom mówimy nie”. 
Podczas imprezy przeprowadzo-
no konkurs kulinarny. Dzieci 
pod fachowym okiem rodziców 
przygotowały sałatkę i zapiekan-

      Wałycz

Uzależnieniom mówimy nie
W Filii Gminnej Biblioteki Publicznej w Wałyczu odbyła się impreza z okazji Dnia Dziecka, 
która jednocześnie była podsumowaniem Gminnego Tygodnia bez Uzależnień.

ki. Dużą frajdą dla wszystkich 
była degustacja. Mali uczestnicy 
biorąc udział w konkursach i za-
bawach sportowych zostali uho-
norowani nagrodami.

- Dzień Dziecka to szcze-
gólne święto wszyscy mogliśmy 

je spędzić w radosny i piękny 
sposób, a uśmiech najmłodszych 
jest najlepszą nagrodą - mówi 
Mariola Guntowska z biblioteki.

Piotr

Wołyński
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Zakochani w bluesie
Przed Video na finale Dni Wąbrzeźna wystąpił grudziądzki 
zespół Zydeco Flow. Grupa zagrała bardzo energetyczną, 
żywiołową  odmianę  bluesa.  Muzyka  „wpadła  w  ucho” 
wąbrzeskiej publiczności.

      Wałyczyk

Festyn, jakiego dotąd nie było
Festyny  lotnicze  organizowane  są  od  lat  na  całym  świecie.  Zorganizowanie  imprezy, 
którą, na skalę naszego regionu, można nazwać swoistym „air show” w gospodarstwie 
agroturystycznym w Wałyczyku okazało się być strzałem w dziesiątkę. Impreza ściągnęła 
tłumy mieszkańców regionu.

Termin „zydeco”  oznacza 
energetyczną, żywiołową odmianę 
bluesa. „Flow” to natomiast  po-
toczny termin muzyczny oznacza-
jący dobrą rytmikę utworu, płyn-
ność. Wszystkie te cechy posiada 
bez wątpienia twórczość zespołu 
Zydeco Flow. 

- Zakochani w bluesie odna-
leźliśmy nurt, w którym jest akor-
deon – mówi lider zespołu Adrian 
Zasada. 

To właśnie akordeon jest 
najważniejszym instrumentem 
w muzyce zydeco. Grudziądzki 
zespół doskonale łączy w swoich 
kompozycjach takie gatunki mu-
zyczne jak folk, rock, country, jazz. 
Ale wszyscy zgodnie twierdzą, że 
zakochani są w bluesie. W swoim 
dorobku grupa ma wiele wystę-
pów na prestiżowych festiwalach 
bluesowych, jazzowych oraz fol-
kowych, w popularnych klubach 
i stacjach telewizyjnych. W kate-
gorii odkrycie roku 2010, w ankie-
cie „Top Blues” magazynu „Twój 
Blues” zespół Zydeco Flow zajął  
4 miejsce, a w „Muzycznej Ankie-
cie Okolic Bluesa” miejsce 3. 

Grupa ma w dorobku album 
„To co łączy”, na którym można 
znaleźć takie utwory jak „Świat 
bluesa”, „Coś wisi w powietrzu”, 
„Kupiłem bilet”, czy tytułowy „To 

co łączy”. Nowy singiel, ballada 
„Zostań” jest efektem współpra-
cy zespołu ze znanym aranżerem, 
kompozytorem i producentem 
Marcinem „Trojanem” Trojanowi-
czem (Ira, Perfect). 

Zydeco Flow stara odnaleźć 
na polskiej scenie muzycznej swo-
je miejsce. Nie jest to łatwe jeśli 
chce się pozostać wiernym temu 
co chce się tworzyć. 

- Teraz liczy się produkt. To 
musi się sprzedać. Ludzie są przy-
zwyczajeni, że musi być kolorowo. 
Nowa płyta wrzuciła nas na tory 
radiowe. Staramy się przemycić 
naszą muzykę. Mamy swój styl 
zarówno muzyczny jak i wizerun-
kowy. Gramy na żywo i co najważ-
niejsze przedstawiamy prawdę na 
scenie – mówi Adrian Zasada. 

 To właśnie ich przepełnio-
ne energią występy na żywo są 
najmocniejszą stroną zespołu. 
Wąbrzeska publiczność przyjęła 
występ grupy bardzo ciepło, a mu-
zycy byli zauroczeni scenerią Pod-
zamcza. 

- W małych miejscowościach 
ludzie potra�ą się zebrać i świet-
nie bawić – pochwalił „naszą” pu-
bliczność lider Zydeco Flow. 

tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

Zadania organizacji I Rodzin-
nego Festynu Modelarsko-Para-
lotniowego podjęli się Dariusz 
Czyżak ze Stowarzyszenia Wspie-
rania Przedsiębiorczości Powiatu 
Wąbrzeskiego i wąbrzeski moto-
lotniarz Czesław Rekowski.

- Można powiedzieć, że Da-
rek zajmował się tym, co na ziemi,  
a ja tym, co na niebie – powiedział 
po imprezie Czesław Rekowski. – 
Organizując ten festyn mieliśmy 
wiele obaw: czy przyciągnie ona 
ludzi, czy dojadą lotniarze i mode-
larze, czy pogoda będzie sprzyjała 
lotom i czy znajdziemy sponsorów 
tego festynu. Ostatecznie możemy 
powiedzieć, że wszystko się nam 
udało, czego świadectwem były 
setki mieszkańców regionu, którzy 
w sobotę przewinęli się przez go-
spodarstwo agroturystyczne pań-
stwa Topolewskich. Już wiemy, że 
zorganizujemy podobną imprezę 
w przyszłym roku, a po tegorocz-
nych doświadczeniach postaramy 
się, by była ona jeszcze bardziej 
atrakcyjna.

Oczywiście, najwięcej emocji 
wzbudzały atrakcje, które można 
było podziwiać na niebie nad Wa-
łyczykiem. A było na co popatrzeć 
– poczynając od małych i dużych 
modeli latających, do motolotni 
i ultralekkiego samolotu. Dodat-
kowo, uczestnicy festynu mogli 

wzbić się w powietrze jako pasaże-
rowie dwuosobowych motolotni 
podczas lotów zapoznawczych.

- Z początku kolejka chętnych 
nie była długa – mówili piloci mo-
tolotni. – Jednak, jak zwykle bywa 
na takich imprezach, gdy pierwsi 
pasażerowie wrócili z lotów zapo-
znawczych i opowiedzieli znajo-
mym o swoich wrażeniach, chęt-
nych zrobiło się tylu, że mieliśmy 
problemy z zabraniem ich wszyst-
kich w powietrze.

Atrakcji nie zabrakło także 
na ziemi. Dzieci mogły poskakać 
na euro-bungie, pojeździć na ku-
cyku lub elektrycznym samocho-
dzikiem. Dorośli mogli odwiedzić 
stoiska gastronomiczne i promo-

cyjne kilku �rm, w tym zarządza-
jącej elektrowniami wiatrowymi 
�rmy „Green Bear”, która czynnie 
przyczyniła się do sukcesu impre-
zy. Przez cały czas trwania festynu 
w powietrzu rozbrzmiewały nie 
tylko silniki motolotni, ale także 
muzyka, a goście imprezy mogli 
podziwiać występy grup tanecz-
nych.

Ci, którzy odwiedzili festyn 
w Wałyczyku zgodnie podkreślali, 
że jak na „debiutancką” imprezę 
była ona doskonale zorganizowa-
na, do czego przyczynili się dbają-
cy o porządek druhowie z Ochot-
niczej Straży Pożarnej.

tekst i fot. Jarek Brzuska

Było na co popatrzeć

Tak wyglądała impreza z lotu ptaka

 Latające modele samolotów nie muszą być małe

Uczestnicy festynu korzystali z możli-
wości odbycia lotów zapoznawczych

Na ziemi zadbano o atrakcje dla 
najmłodszych
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      Powiat

Witajcie!
Oto najmłodsi mieszkańcy regionu:

Julia Samplacka  

jest pierwszym dzieckiem 
Pauliny i Pawła Samplackich 
z Wąbrzeźna. Julka urodziła się 
9 czerwca. W chwili narodzin 
mierzyła 54 centymetry wzro-
stu i ważyła 3080 gramów.

tekst i fot. J. Brzuska

Pojecie to oznacza przede wszystkim 
ciągłe i zamierzone nękanie za pomocą 
SMS-ów, telefonów czy e-maili. Zaliczyć 
można do niego również nieustanne 
przebywanie w pobliżu ofiary, śledzenie jej, 
niepożądane przesyłanie kwiatów, prezen-
tów oraz wszelkie inne uporczywe próby 
nawiązania kontaktu.

Jeśli ofiara takiego działania poczuje 
się zagrożona lub uzna, że natręt narusza 
jej prywatność, to będzie mogła złożyć na 
policji wniosek o ściganie stalkera. Sprawca 
narazi się wówczas na karę do 3 lat pozba-
wienia wolności.

Tak samo karane będzie podszywa-
nie się pod inną osobę przez wykorzysty-
wanie jej wizerunku i danych. Przepis ten 
będzie można zastosować np. wtedy, gdy 
stalker stworzy fikcyjny profil na portalu 
społecznościowym i zacznie nas oczerniać 
lub będzie zamawiał na portalach aukcyj-
nych towary na nasze nazwisko.

O wiele większa kara – do 10 lat wię-
zienia – ma grozić stalkerowi wtedy, gdy 
jego ofiara będzie próbowała popełnić sa-
mobójstwo. Wtedy przestępstwo ma być 
ścigane z urzędu, czyli niepotrzebne będą 
wnioski ofiary o ściganie natręta.

Kiedy pisanie SMS-ów zacznie być 
przestępstwem? Niestety stosowanie no-
wych przepisów w praktyce może być nie-
małym problemem. 

- Brak precyzyjnego określenia zja-
wiska stalkingu w noweli będzie powodo-
wał trudności w interpretacji – tłumaczył 
Radosław Pluciński, radca prawny wro-
cławskiego oddziału Chałas i Wspólnicy 
Kancelaria Prawna.

Sprzyjają temu nieprecyzyjne okre-
ślenia w nowym przepisie: uporczywe 
nękanie, poczucie zagrożenia czy istotne 
naruszenie prywatności.

- Co będzie kiedy np. mężczyzna 
wysyła nowo poznanej kobiecie SMS-y czy 
kwiaty, chcąc nawiązać kontakt. Jak to oce-
nić? Który SMS będzie nękaniem i kiedy? 
Czy częste kontakty listowne i e-maile to już 
przestępstwo? – zastanawiał się Pluciński.

Ponadto nowe przepisy nie określają 
czasu trwania stalkingu. Nie ma problemu 
przy podszywaniu się pod kogoś innego. 
Tutaj jasne jest, że wystarczy jednokrotne 
działanie – np. założenie przez stalkera kon-
ta na Facebooku na nasze nazwisko lub 
umieszczanie naszych zdjęć w internecie.

Nie wiadomo jednak, jak interpreto-
wać przepisy w przypadku nękania ofiary 
np. SMS-ami. Czy tygodniowe nękanie bę-
dzie już przestępstwem? A może będziemy 
musieli znosić natrętne wiadomości o wiele 
dłużej?

Ocena postępowania sprawcy i ofiary 
może więc stanowić niemałe wyzwanie dla 
wymiaru sprawiedliwości.

Zanim podejmiemy decyzję o zło-
żeniu wniosku na stalkera powinniśmy 
zebrać jak najwięcej dowodów. Nie ka-
sujmy SMS-ów czy maili, zapisujmy daty 
i godziny głuchych telefonów, które potem 
będzie można zweryfikować przy pomocy 
bilingów. Przydatne mogą się też okazać 
np. zrzuty ekranowe z wpisami natręta na 
forach i wszelkie inne dowody, mogące po-
twierdzić naszą wersję wydarzeń.

Wniosek o wszczęcie postępowania 
możemy złożyć na policji. Dopuszczalna 

jest forma pisemna. 
Jeśli nie wiemy jak spo-
rządzić takie pismo, to 
możemy złożyć wnio-
sek ustnie. Policjant 
sporządzi z tej czyn-
ności protokół, do któ-
rego sam wpisze treść 
naszego wniosku.

Złożony wniosek 
będzie można cofnąć w trakcie dochodze-
nia lub śledztwa jedynie za zgodą prokura-
tora, a w postępowaniu sądowym za zgodą 
sędziego. Przypominamy, że jeśli pokrzyw-
dzony targnie się na własne życie, to postę-
powanie będzie wszczynane z urzędu, czyli 
składanie wniosku będzie zbędne.

Ponad 3 miliony Polaków ofiarą 
natrętów.. Rząd postanowił wprowadzić 
stalking do kodeksu karnego po badaniach 
przeprowadzonych przez Instytut Wymia-
ru Sprawiedliwości, w których oceniono 
skalę tego zjawiska w naszym kraju.

Po przebadaniu przeszło 10 tys. Pola-
ków okazało się, że co dziesiąty z nich padł 
ofiarą stalkingu. - Oznacza to, że ofiarami 
tego zjawiska mogło zostać ponad trzy 
miliony osób, z czego co najmniej 80 proc. 
w ciągu ostatnich 5 lat – informowało po 
badaniach Ministerstwo Sprawiedliwości.

Sposób szykanowania ofiar był bar-
dzo zróżnicowany. Najczęściej polegał na 
rozpowszechnianiu plotek i oszczerstw, 
nawiązywaniu kontaktu za pomocą osób 
trzecich, groźbach lub szantażu, częstych, 
głuchych, obscenicznych telefonach, groź-
bach pod adresem najbliższych, niechcia-
nych listach, e-mailach lub SMS-ach, nie-
chcianym robieniu zdjęć, niszczeniu rzeczy, 
niechcianym dotyku, czy upublicznieniu 
wizerunku ofiary.

PODSTAWA PRAWNA: Ustawa z 25 

lutego 2011 r. o zmianie ustawy – Kodeks 

karny (Dz.U. nr 72, poz. 381).

na podstawie: e-prawnik.pl

Masz problem z natrętem? Możesz sprawić, by trafił do wię-
zienia za głuche telefony, niechciane e-maile i prezenty. Od 
6 czerwca obowiązuje znowelizowany kodeks karny. Wpro-
wadza on do polskiego prawa przestępstwo stalkingu.

PRAWNIK RADZI

      Wąbrzeźno 

Koło Caritas na festynie

 Szkolne koło Caritas im. Ojca Bernarda przy SP3 w Wąbrzeźnie uczestniczyło w Festynie Rodzinnym  
z okazji Dnia Dziecka „Bądźmy razem”, który odbył się w Toruniu. Spotkanie zorganizował ksiądz Daniel Adamowicz  

– dyrektor toruńskiego Caritas. Opiekę nad dziećmi z wąbrzeskiego koła podczas wyjazdu sprawowały Angela Brzozowska 
i Bożena Kołodziejczyk. - Chętnie jeździmy na spotkania kół Caritas. Spotykamy się z młodzieżą, która tak jak my lubi 

 pomagać. W tym dniu to my korzystaliśmy z atrakcji, które przygotowano z myślą o nas. Czas festynu był dobrze  
wykorzystany na wspólną zabawę, konkursy i koncerty – mówią członkowie koła. 

oprac. Paulina Grochowalska,, fot. nadesłane

      Wąbrzeźno 

Lekcja bankowa

Uczniowie klasy I Technikum Ekonomicznego odwiedzili Warszawę. Celem 
wycieczki była „lekcja bankowa”, która odbyła się w Narodowym Banku Pol-

skim. Instytucja ta od wielu lat realizuje własne projekty edukacyjne, a ponadto 
wspiera i promuje różne inicjatywy z zakresu edukacji ekonomicznej. Jej działania 

edukacyjne skierowane są do ludzi różnych zawodów, ale promujących wiedzę 
ekonomiczną. W czasie wycieczki uczniowie ZSZ odwiedzili Centralną Bibliotekę 

NBP oraz salę konferencyjną. Uczestnicy wycieczki na specjalnych warsztatach 
zapoznali się również z zadaniami NBP oraz sposobami zabezpieczeń bankno-

tów. Dodatkową atrakcją dla młodzieży była możliwość wymiany funkcjonującej 
w obiegu dwuzłotowej monety na dowolną kolekcjonerską tego samego nominału. 

Wyjazdy do NBP odbywają się od 10 lat i stanowią bez wątpienia cenną tradycję 
Zespołu Szkół Zawodowych. Wycieczkę zorganizowały Aleksandra Goldyszewicz 

oraz Ewelina Robaczewska.
oprac. Paulina Grochowalska,  fot. nadesłane

      Dębowa Łąka

Fani Miłosza
Gminna Biblioteka Publiczna w Dębowej Łące zorganizo-
wała konkurs recytatorski. Zadaniem uczestników było za-
prezentowanie jednego wiersza lub fragmentu prozy o do-
wolnej tematyce Czesława Miłosza.

Tegoroczny konkurs posta-
nowiono wykorzystać do popu-
laryzacji poezji i prozy Czesława 
Miłosza. Uczestnicy pomimo to-
warzyszącego stresu zaprezentowa-
li się najlepiej jak umieli. Jury nie 
miało łatwego zadania. Ostatecznie 
I miejsce zdobyła Marcelina Nydza, 
II miejsce Monika Kwiecińska, III 
miejsce Natalia Nawojowska. Wy-
różnienia otrzymały Katarzyna Ba-
rańska i Adrianna Motycka. Wszy-
scy dostali nagrody książkowe oraz 
pamiątkowe dyplomy.

Agnieszka Zielińska

fot. nadesłane Uczestnicy konkursu recytatorskiego
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W WDK odbyło się uroczyste podsumowanie konkursu z cyklu „Wąbrzeźno – moje miej-
sce na ziemi”. Tematem były wspomnienia z lat 1960–1990. Zorganizowano też konkurs 
krasomówczy. 

      Wąbrzeźno

Literaci i krasomówcy
o naszym regionie

      Pływaczewo

Autograf od pana Darka
W  Gminnej  Bibliotece  Publicznej  w  Pływaczewie  przy 
współpracy  z Wojewódzką Biblioteką Publiczną  - Książni-
cą Kopernikańską w Toruniu odbyło się spotkanie  z cyklu 
„Literatura na kółkach” z pisarzem Dariuszem Rekoszem, 
autorem  przygodowo-kryminalnej  prozy  dla  dzieci  i  mło-
dzieży, a także komediowej, alternatywnej historii Polski.

Na część literacką XI edycji 
powiatowego konkursu z cyklu 
„Wąbrzeźno – moje miejsce na 
ziemi” wpłynęły 22 prace a do 
konkursu krasomówczego pn. 
„Opowiadacze lokalnych historii” 
zgłosiło się 13 uczestników. Kon-
kurs zorganizowany przez MiPBP 
w Wąbrzeźnie, patronatem objęli 
burmistrz Wąbrzeźna i starosta 
wąbrzeski. Uroczyste podsumowa-
nie odbyło się w piątek, 3 czerwca 
w Wąbrzeskim Domu Kultury. 
Tam też uczestnicy konkursu kra-
somówczego opowiedzieli lokalne 
historie. 

- Wasze prace są użyteczne, 
służą następnym pokoleniom. 
Wielu studentów korzysta z tych 
prac, które już mamy w zbiorach – 
mówiła przed wręczeniem nagród 
za część literacką Aleksandra Ku-
rek, dyrektor MiPBP. 

Tematem tegorocznych prac 
były wspomnienia z lat 1960-1990. 
Pozycje literackie uczestników 
konkursu opierały się głównie na 
wspomnieniach dziadków i rodzi-
ców. Teksty cenne pod względem 
faktogra�cznym, zilustrowane 
pięknymi zdjęciami i skanami 
dokumentów, zawierały różne cie-
kawostki z życia mieszkańców po-
wiatu. 

- Pięknie dziękujecie w swoich 
pracach tym, którzy wam pomogli 
– pochwaliła autorów konkurso-
wych tekstów Aleksandra Kurek. 

Pomiędzy kolejnymi partia-
mi nagród dla uczestników czę-
ści literackiej prezentowali się 
„opowiadacze lokalnych historii”. 
Monika Tucka pasjonatka historii 
opowiedziała o ziemi wąbrzeskiej 
za czasów pierwszych Piastów, 
Krzysztof Dzidek przywołał le-
gendy o dzwonach wrońskich, 
a Martyna Osmańska z charyzmą 
przedstawiła opowieść o „dobrych 
duszach LO w Wąbrzeźnie”. A to 
tylko część historii, które z przy-
jemnością wysłuchali uczestnicy 
uroczystości. 

Laureaci obu części konkursu 
odebrali nagrody i wyróżnienia. 

tekst i fot.

Paulina Grochowalska

„Wąbrzeźno moje miejsce na ziemi” 
Laureaci konkursu literackiego 

„Sercem i piórem – wspomnienia z lat 1960 – 1990” 

Nagrody Burmistrza: 
1.	 Gabriela	Bączkowska	
2.	 Katarzyna	Myślińska	(LO	w	Wąbrzeźnie)
3.	 Martyna	Otremba	(LO	w	Wąbrzeźnie)
4.	 Karolina	Ściegniejew	(LO	w	Wąbrzeźnie)	
Nagrody Starosty:
1.	 Zuzanna	Zywert	(LO	w	Wąbrzeźnie)
2.	 Martyna	Paczkowska	(SP	w	Jarantowicach)
3.	 Paulina	Grabowska	(LO	w	Wąbrzeźnie)	
4.	 Patrycja	Jeziorska	(LO	w	Wąbrzeźnie)
5.	 Milena	Tomkiewicz	(Zespół	Szkół	w	Zieleniu)			
Nagrody Biblioteki: 
1.	 Wiktoria	Śmigecka	(Gimnazjum	w	Książkach)
2.	 Barbara	Warszewska	(Nowa	Wieś	Królewska	–	biblioteka)
3.	 Marta	Borsuk	(Gimnazjum	Ryńsk)
4.	 Mateusz	Szczech	(SP	w	Wielkich	Radowiskach)
5.	 Marcel	Jankowski	(SP	w	Wielkich	Radowiskach)		
6.	 Kamila	Kuśnierkiewicz	(Zespół	Szkół	w	Zieleniu)	
7.	 Monika	Tucka	(LO	w	Wabrzeźnie)
8.	 Paulina	Matyjas	(Nowa	Wieś	Królewska	–	biblioteka)	
9.	 Katarzyna	Plewa	(SP3	Wąbrzeźno)		
Wyróżnienia:
1.	 Olga	Szymańska	i	Marta	Bukowska	(LO	w	Wąbrzeźnie)
2.	 Zuzanna	Komorowska	(Gimnazjum	Wąbrzeźno)
3.	 Paulina	Wąż	(Nowa	Wieś	Królewska	–	biblioteka)		
4.	 Anna	Rojek	(SP3	w	Wąbrzeźnie).

Laureaci konkursu krasomówczego 
„Opowiadacze lokalnych historii”:

Nagrody Burmistrza:
1.	 Joanna	Banasik	(LO	w	Wąbrzeźnie)
2.	 Sylwia	Dąbrowska	(LO	w	Wąbrzeźnie)
Nagrody Starosty:
1.	 Martyna	Osmańska	(LO	w	Wąbrzeźnie)	
2.	 Patrycja	Langowska	(ZS	we	Wroniu)		
Wyróżnienia Burmistrza:
1.	 Monika	Tucka	(LO	w	Wąbrzeźnie)
2.	 Anita	Korczak	(LO	w	Płużnicy)	
3.	 Anita	Otręba	(LO	w	Wąbrzeźnie)		
Wyróżnienia Starosty:
1.	 Martyna	Paczkowska	(SP	w	Jarantowicach)
2.	 Krzysztof	Dzidek	(ZS	we	Wroniu)
3.	 Magdalena	Fic	(LO	w	Wąbrzeźnie)		Monika Tucka opowiadała o ziemi 

wąbrzeskiej za pierwszych Piastów

W spotkaniu uczestniczyli 
uczniowie ze Szkoły Podstawo-
wej w Ryńsku oraz Zespołu Szkół 
w Zieleniu, w sumie aż 110 uczest-
ników. Zaproszony gość chętnie 
odpowiadał na pytania dzieci i 
podpisywał napisane przez sie-
bie książki. Dariusz Rekosz jest 
autorem przygodowo-kryminal-
nej prozy dla dzieci i młodzieży, 
a także komediowej, alternatyw-

nej historii Polski. Jest również 
laureatem nagrody Grand Prix 
w ogólnopolskim konkursie na 
opowiadanie kryminalne a także 
Honorowym Ambasadorem Li-
teratury dla Dzieci i Młodzieży. 
Działa jako felietonista i twórca 
słuchowisk radiowych. Z wy-
kształcenia jest informatykiem 
oraz specjalistą ds. turystyki.  

PW

      Wąbrzeźno 

Z dziejów miasta

Z okazji Dni Wąbrzeźna SP3 zorganizowała międzyszkolny konkurs historyczny 
„Z dziejów miasta Wąbrzeźna” dla uczniów klas VI. Z pytaniami sprawdzającymi 

znajomość historii swojego rodzinnego miasta zmierzyło się 6 reprezentantów 
SP2 i ośmiu SP3. Rywalizacja była zacięta, a wiedza uczestników duża. I miejsce 

zdobyła Julia Bolla SP 3, II miejsce – Kinga Brzezińska SP 2, a III miejsce – 
Tomasz Rydzewski 

oprac. Paulina Grochowalska, fot. nadesłane
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      Wąbrzeźno

„Dwójka” dumna z uczniów
Uczniowie SP2 radzą sobie doskonale zarówno w konkur-
sach przedmiotowych jak i w sporcie. 

      Wąbrzeźno 

Piknik dla rodzin
W  Gimnazjum  nr  1  w  Wą-
brzeźnie odbył się Piknik Ro-
dzinny. To już dziewiąta edy-
cja  imprezy.  Organizatorzy 
przygotowali liczne atrakcje. 

Zakończył się trzyetapowy 
konkurs przyrodniczy dla uczniów 
klas VI o tytuł najlepszego przy-
rodnika SP2. W konkursie mo-
gli wziąć udział tylko uczniowie 
z bardzo dobrą oceną na półrocze. 
Tytuł Przyrodnika SP2 zdobyła 
Agnieszka Marszałek z klasy VIa.

W międzyszkolnym konkur-
sie historycznym „Z dziejów mia-
sta Wąbrzeźna” dla uczniów klas 
VI, zorganizowanym 2 czerwca 
przez „Trójkę” uczennica kl. VIa 
Kinga Brzezińska zajęła II miejsce 
zdobywając 40 punktów, a Karoli-
na Donarska również z kl. VIa V 
miejsce. 

W miejskim konkursie wiedzy 
o Wąbrzeźnie i Polsce „Jestem wą-
brzeźnianinem. Jestem Polakiem” 
dla uczniów wąbrzeskich zerówek, 
SP2 reprezentowała drużyna gru-
py 0a w składzie: Agnieszka Retz, 
Adrian Retz i Bartosz Socha. Ma-

luchy wywalczyły II miejsce.
Konkurs już po raz piąty zor-

ganizowali nauczyciele Przedszko-
la Miejskiego „Bajka”.

Uczniowie „Dwójki” nie tylko 
w konkursach przedmiotowych ra-
dzą sobie świetnie. Uczennice SP2 
Patrycja Kłosińska, Joanna Król, 
Aleksandra Sumińska i Lucyna 
Sobecka wchodzą w skład wąbrze-
skiej drużyny piłkarek ręcznych 
„Vambresia”. Trenerem dziewcząt 
jest Jarosław Rutkowski. Ostatnim 
sukcesem klubu było I miejsce w  
III ogólnopolskim Turnieju Piłki 
Ręcznej Dziewcząt „Drwęca Cup” 
rocznik 1999 oraz III miejsce w IV 
Ogólnopolskim Turnieju Piłki 
Ręcznej im. F. Łukaszewskiego 
„Dziewczęta rocznik 1999” w Ry-
jewie 29 maja.

oprac. Paulina Grochowalska,

fot. nadesłane

Uczennice SP2 Patrycja Kłosińska, Joanna Król, Aleksandra Sumińska i Lucyna 
Sobecka wchodzą w skład wąbrzeskiej drużyny piłkarek ręcznych „Vambresia”

      Wąbrzeźno

Sześciolatki na olimpiadzie   

W SP3 odbyła się II Miejska Olimpiada Sześciolatków. Osiem drużyn zmierzyło się 
w różnych konkurencjach sprawnościowych. Małym zawodnikom nie brakowało 

woli walki, a kibice wspierali wszystkie drużyny z takim samym zaangażowaniem. 
Pierwsze i trzecie miejsce wywalczyły drużyny z SP3, a drugie drużyna z Przedszkola 

Miejskiego „Bajka”. 
tekst i fot. Paulina Grochowalska 

Jak zwykle najwięcej emocji 
wzbudzała rywalizacja sporto-
wa, liczne konkursy i zajęcia dla 
najmłodszych w tym przedsta-
wienie „Czerwony Kapturek” 
i plac budowy Boba Budownicze-
go. Na scenie pojawiła się grupa 
taneczna „FLEX” prowadzona 
przez Karinę Rybszleger. Pu-
bliczność rozgrzał występ zespo-
łu muzycznego I.N.V.E.C.T.U.S. 
Pojawili się także rycerze 
z Bractwa Rycerskiego Zam-
ku Radzyńskiego, którzy przy-
gotowali krótką insceniza-
cję średniowiecznych walk. 
Straż Pożarna z Wąbrzeźna za-
prezentowała natomiast pokaz 
udzielania pierwszej pomocy. 
Ponadto na terenie szkoły prezen-
towano motory,  modele sprzętu 
wojskoweg oraz piękne fotogra�e 
z Tanzanii.

Były także wystawy osiągnięć 
naukowych, plastycznych i spor-
towych uczniów oraz historii 
szkoły. Uczniowie zaprezentowali 
także efekty realizowanych przez 
szkołę projektów. Tematyka była 
różna, od regionalnej, historycz-
nej, geogra�czną po matematycz-
ną, chemiczną i �zyczną. W tej 
ostatniej eksperymenty przy za-
chowaniu zasad bezpieczeństwa 
przeprowadzali uczniowie klasy 
III b, I e oraz II a. Było kolorowo, 
czasem głośno i wesoło. Ucznio-
wie zaprezentowali strzelający 
moździerz, fukającą butlę, burzę 
z piorunami szalejącą w probów-
ce i zegar jodowy. Najstarsi che-
micy urządzili ogródek i wycza-
rowali jeża morskiego. Sprawdzali 
czystość zębów i zaprezentowali 
działanie „alkomatu” własnego 
wyrobu. Na pokazie pojawił się 
też wątek muzyczny w postaci 
koncertu gitarowego na instru-
mencie domowej roboty. W ciągu 
roku szkolnego uczniowie prowa-
dzili również działalność nauko-
wo-badawczą i doświadczenia 
z ochrony środowiska.

Podczas pikniku można było 
posilić się w kawiarence i sto-
iskach gastronomicznych. Dania 
przygotowali rodzice i pracow-
nicy szkolnej kuchni. Zorgani-
zowano także liczne kiermasze.  
Przygotowanie imprezy nie 
byłoby możliwe bez szkol-
nej społeczności, imprezy. 
przyjaciół szkoły, rodziców oraz 
sponsorów.

oprac. (kr),

fot. nadesłane
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      Szkodniki

Mszyce lecą na żer
Państwowa  Inspekcja  Ochrony  Roślin  i  Nasiennictwa  in-
formuje o rozpoczęciu migracji wiosennej mszyc.  Insekty 
przelatują z zimowych gospodarzy - drzew i krzewów - na 
rośliny letnie. 

Tegoroczny termin rozpoczę-
cia migracji mszyc jest najwcze-
śniejszy od 3 lat. W wyniku odło-
wów mszyc do żółtych naczyń 
ustalono obecność gatunków prze-
noszących wirusy, w tym groźnego 
dla nasiennictwa ziemniaka wirusa 
Y. Wirus ten, podobnie jak wirusy 
ziemniaka M i S, jest przenoszo-
ny w sposób nietrwały, na kłujce 
mszycy. Do zakażenia dochodzi 
podczas krótkich (trwających za-
ledwie kilkanaście sekund), prób-
nych nakłuć rośliny przez owada. 
Szybkie zakażenie jest powodem 
intensywnego rozprzestrzeniania 

się wirusa w uprawach.
Państwowa Inspekcja Ochro-

ny Roślin zaleca przeprowadzenie 
zabiegu ochronnego z wykorzysta-
niem oleju mineralnego Sunspray 
850 EC w dawce 15 l/ha.

W uprawie nasiennej ziem-
niaka należy pamiętać również 
o prowadzeniu selekcji negatywnej 
w celu usunięcia źródeł wirusów. 
Natychmiast po zaobserwowaniu 
pierwszych objawów, porażone 
przez wirus rośliny należy usunąć 
z plantacji. 

(pw)

      Uprawy

Rzepak w czerwcu
Dobiega końca okres kwitnienia rzepaku, a w łuszczynach 
tworzą się nasiona. Już niedługo będzie można oszacować, 
ile zbiorą rolnicy. Jednak do tego czasu warto jeszcze zro-
bić wszystko, aby plony były jak najwyższe. 

Przede wszystkim warto ob-
serwować stopień zawiązywania 
łuszczyn na poszczególnych rozga-
łęzieniach. Należy również zwracać 
uwagę na rozprzestrzenianie się 
szkodników. W tym celu trzeba 
monitorować, przy użyciu naczyń 
żółtych, nasilenie chowacza podob-
nika i pryszczarka kapustnika. Przy 
przekroczeniu progu ekonomicznej 
szkodliwości należy podjąć decyzję 
o ich zwalczaniu. 

Inną groźną w okresie wiosen-

no-letnim chorobą jest czerń krzy-
żowa – choroba grzybowa. W przy-
padku pojawienia się jej objawów 
na roślinach trzeba podjąć decyzję 
o jej zwalczaniu środkiem ochrony 
roślin dopuszczonym do stosowa-
nia przez MRiRW. W przypadku 
wystąpienia nasilenia chwastów 
i nierównomiernego dojrzewania 
plantacji trzeba pomyśleć o zaopa-
trzeniu się się w środki przyspiesza-
jące dojrzewanie i desykację roślin. 

(pw)

      Imprezy

Zapraszamy na Dni Pola
18 i 19 czerwca w godz. 10.00-17.00 w Grubnie koło Chełm-
na odbędą się Kujawsko-Pomorskie Dni Pola. 

Impreza ma już kilkunasto-
letnią tradycję. Jej specy�ką jest 
kolekcja odmian roślin uprawnych 
w trakcie wegetacji oraz gatunków 
roślin energetycznych. Na polet-
kach odmianowych prezentowane 
są nowoczesne technologie uprawy 
i różnorodne programy ochrony 
roślin.

Dni Pola to także:
– wystawa rolnicza (ciągniki 

i maszyny rolnicze, budownictwo, 
wyposażenie budynków inwentar-
skich, hodowla roślin i nasiennic-
two, nawozy, środki ochrony roślin, 

pasze, usługi dla rolnictwa),
– pokazy pracy maszyn rolni-

czych,
– kiermasze (materiał szkół-

karski, rękodzieło, artykuły spo-
żywcze i inne),

– bogaty program konsultacji 
dla mieszkańców wsi.

Rolnicza impreza odbywa 
się na terenie Zakładu Rolnego 
w Grubnie, należącego do Prywat-
nego Gospodarstwa Rolnego Jani-
ny Madej w Działowie.

(aba)

      KRUS

Zmiany w tym miesiacu
Od początku miesiąca zmieniły się kwoty przychodu, decydujące o zmniejszeniu lub za-
wieszeniu emerytur i rent.

Zmiana zaszła w związku 
z ogłoszeniem przez Główny 
Urząd Statystyczny komunikatu 
o przeciętnym wynagrodzeniu 
miesięcznym w pierwszym kwar-
tale 2011 roku. Przeciętną pensję 
wyliczono na 3 466 zł. 

KRUS od 1 czerwca zmienił 
wysokości przychodów, decydują-
ce o zmniejszeniu lub zawieszeniu 
emerytur i rent. Odtąd wynoszą 
one: 

- 30% przeciętnego miesięcz-
nego wynagrodzenia 1 039 zł 90 
gr (przychody przekraczające tę 
kwotę powodują zawieszenie pra-
wa do renty socjalnej)

- 70% przeciętnego miesięcz-

nego wynagrodzenia 2 426 zł 50 
gr (dot. emerytur, rent rolniczych 
z tytułu niezdolności do pracy 
oraz rent rodzinnych)

- 130% przeciętnego miesięcz-
nego wynagrodzenia 4 506 zł 30 
gr (dot. emerytur/rent rolniczych 
z tytułu niezdolności do pracy 
oraz rent rodzinnych).

Oznacza to, że osiąganie przy-
chodu w kwocie do 2 426,50 zł 
miesięcznie nie powoduje zmniej-
szenia emerytury lub renty rolni-
czej. Osiąganie przychodu w kwo-
cie przekraczającej 2 426,50 zł do 
4 506,30 zł powoduje zmniejszenie 
części uzupełniającej emerytury 
rolniczej, renty rolniczej z tytułu 

niezdolności do pracy oraz renty 
rodzinnej. Maksymalne zmniej-
szenie części uzupełniającej eme-
rytury rolniczej lub renty rolniczej 
z tytułu niezdolności do pracy 
wynosi 503,87 zł. Natomiast część 
uzupełniająca renty rodzinnej ule-
gnie maksymalnie zmniejszeniu 
o kwotę 428,27 zł, gdy do renty 
rodzinnej uprawniona jest jedna 
osoba. Natomiast osiąganie przy-
chodu w kwocie powyżej 4 506,30 
zł oznacza całkowite zawieszenie 
części uzupełniającej emerytury 
lub renty rolniczej, w tym renty 
rodzinnej.  

(pw)

      Rynek

Lepiej, ale wciąż na minusie
W pierwszym kwartale bieżącego roku Polska uzyskała zaskakująco dobre wyniki w han-
dlu zagranicznym wieprzowiną. W tym okresie eksport nieprzetworzonego mięsa wieprzo-
wego wyniósł 71 tys. t i był o 79 proc. wyższy niż w tym samym okresie ubiegłego roku 
- informują analitycy BGŻ. 

Jednocześnie import wyniósł 
106 tys. t, co oznacza spadek o 18 
proc. Wyniki te spowodowały, 
że ujemne saldo skurczyło się do 
35 tys. t w porównaniu z 90 tys. t 
przed rokiem.

W trzech pierwszych miesią-
cach tego roku najwięcej mięsa 
wieprzowego sprzedano na Biało-
ruś. Do kraju tego skierowano 18 
proc. polskiego eksportu.

Jeśli chodzi o bezwzględny 
przyrost sprzedaży, to najlepsze 
wyniki uzyskano w przypadku 
Białorusi i Węgier. Eksport do 
każdego z tych krajów w trzech 

pierwszych miesiącach tego roku 
był o około 7,9 tys. t wyższy niż 
w tym samym okresie przed ro-
kiem. Jednak bardzo 
znacząco zwiększyła 
się również sprzedaż 
do Włoch (+ 6,8 tys. 
t) oraz do Korei (+ 5,0 
tys. t).

Rozczarowujące 
były dane dotyczące 
sprzedaży na Ukrainę. 
Na początku ubiegłe-
go roku do naszych 
wschodnich sąsiadów 
wysłaliśmy 6,0 tys. t 

wieprzowiny, natomiast w tym 
roku już tylko 1,8 tys. ton.

(pw)
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Zatrudnimy spawaczy, ślusarzy i monte-
rów. Tel. 502 841 957

Sprzedam kurczęta ras nieśnych, jedno-
dniowe i odchowane, tel. 501 057 385.

Sprzedam garaż murowany przy osiedlu 
Marysieńka (Tischnera), tel. 608 627 
278, cena 14700zł.

Sprzedam dom jednorodzinny w Wą-
brzeźnie nad jeziorem, tel. 788 358 007.

Przyjmę do pracy kucharz-kucharka, tel. 
513 177 755 lub 513 177 855.

Świadectwa charakterystyki energetycz-
nej budynków, tel. 666 035 507.

Mieszkanie w Wąbrzeźnie I piętro lub 
parter – Kupię 601 917 278

Wideofilmowanie profesjonalnie - wese-
la, reklamy, tel. 606 622 051.

Tanio 44 ary, zabudowane, ogrodzone 
pod budow. mieszkaniowe i usługi. 
Możliwość podziału na działki. Kontakt 
513 557 819

Sprzedam działkę 2400 m2 z możliwo-
ścią zabudowy – Książki tel. 661 514 
142

Opel Vectra 1,6 benzyna 1995 rok po 
rem. zawieszenia. Sprzedam tanio. Tel. 
888 861 553

Działka z domkiem rekreacyjna ok 5000 
tys. Tel. 601 415 057

Sprzedam Opla Corse C 2001 rok 
1.0 12V 3 drzwiowy sprowadzony, 
opłacony, stan bdb. garażowany, tel. 
723 161 265

Solary najtaniej 666 216 655

Blachodachówka najtaniej 666 216 665

Sprzedam dom z zabudowaniami 
gospodarczymi – zadbany przy szosie 
w dobrym punkcie. Piórkowo gm. Rado-
min tel. 698302654 i śrutowniki 

Sprzedam garaż w bloku ul. Żeromskie-
go tel. 607 580 997

Lokal handlowo-usługowy do wynajęcia 
w centrum miasta powierz. ok 32 m2. 
Tel. 514 243 672

OGŁOSZENIA DROBNE

1.Wielkie Radowiska Chlebowska
2.Wielkie Radowiska Andrzejewska
3. Kurkocin Kurowski
4.Łobdowo Kurowski
5.Dębowa Łąka Nowak
6.Niedźwiedź Andzrejewska
7.Wałych Abromowska Potorska
8. Wąbrzeźno, Gliwa, Mickiewicza 16
9.Wąbrzeźno, Hałaj, Ergo, 
     1 maja 85/87
10.Wąbrzeźno, Rydzik, 1 maja 43
11.Wąbrzeźno, Lewandowska, 
     Pl. Jana Pawła II 11
12.Wąbrzeźno, Kopczyńska, Akcent 
     Pl. Jana Pawła II 17
13.Wąbrzeźno, Wierzbowski, 
     Matejki 25
14. Wąbrzeźno, 1-Maja 76, BROFIN
15.Wąbrzeźno, Zygarlicka, Duo, 
     Żeromskiego 21a
16.Wąbrzeźno, Bąk, Profit, 
     Wolności 49F
17.Wąbrzeźno, Maćkiewicz, 
     Wolności 49d   

18.Wąbrzeźno, Zakrzewska, 
     Wolności 48
19.Wąbrzeźno, Piek-mech, 
     Spokojna 11
20.Wąbrzeźno, Piek-nal, Grudziądzka
21.Jaworze, Karczewska
22.Osieczek, Paradowski
23.Wronie, Gródecka
24.Pólko, Osiński, Duo
25.Nowa Wieś Królewska, Czaplicka
26.Nowa Wieś Królewska, GT CARS
27.Wieldządz, Socha
28.Błędowo, Kucięba, Ani-Mar
29.Płużnica, Bartosik, Bartek
30.Płużnica, Swół
31.Czaple, Koba
32.Przydwórz, Gródecka
33.Orzechówko, Ratajczak, Agloplast
34.Pływaczewo, Gawrońska
35.Zieleń, Toczek
36.Lipnica, Kubacki, Mini-Bar
37.Małe Pułkowo, Kurowski
38. Ryńsk, Bazyl

LISTA SKLEPÓW, W KTÓRYCH PRZYJMUJEMY OGŁOSZENIA:

NAPRAWDĘ WARTO ....

Przeczytać ... Jakiś czas temu na h łamach CWA, polecałam Państwu powieść 
Joanny Bator, pt. „Piaskowa Góra”. Dzieje Dominiki Chmury, jej matki Jadzi oraz 
babek Zo�i i Haliny rozpięte na przestrzeni kilkudziesięciu lat, cieszą się do dziś 
niesłabnącym powodzeniem u naszych czytelników. Niedawno do zbiorów bi-
blioteki dołączyła druga część historii opisanej przez Joannę Bator zatytułowana 
„Chmurdalia”. Dalsze losy Dominiki, która po ciężkim wypadku samochodowym 
utraciła talent matematyczny, ale zyskała potrzebę ciągłej wędrówki, poznawania 
nowych miejsc i ludzi. Podczas tej swoistej odysei, wraz z Dominiką przemierza-
my Europę: Niemcy, Francję, Anglię, greckie wyspy, a nawet tra�amy za ocean do 
Stanów Zjednoczonych. Dominika coraz bardziej oddala się od domu i przybliża 
do wymarzonej w dzieciństwie Chmurdalii, krainy, w której spełnia się marzenie o 
idealnej wspólnocie. Jej losy przeplatają się z losami osób, które bezpośrednio lub 
w relacjach innych spotyka: Sary Jackson czarnoskórej pielęgniarki i jej tajemniczej 
praprababki Hotentockiej Wenus, ekscentrycznych Ciotek Herbatek, dobrodusz-
nych starych panien, które zaopiekowały się podrzutkiem, dzieje Grażynki Roz-
puch zapoczątkowane już w pierwszej części, która na złość wałbrzyskim kumosz-
kom „zrobiła karierę” łapiąc męża z Enerefu. W ogromnej większości są to postaci 
kobiece, bo też w powieści Bator kobiety dominują. Pojawiający się od czasu do 
czasu mężczyźni są leniwi, gnuśni, zadufani w sobie i kobiety bez trudu radzą sobie 
bez nich. Joanna Bator pisze w sposób bardzo oryginalny, do tygla narodowości, 
namiętności, współczesności i historii dorzuca odrobinę magii. Nietrudno zagu-
bić się w wielości wątków, które jednak w pokrętny i zabawny sposób łączy nocnik 
Napoleona (!). Mam nadzieję, że rozbudziłam państwa ciekawość i zechcą państwo 
zajrzeć do „Chmurdalii”. Gorąco polecam.

Agnieszka Błaszak
MiPBP w Wąbrzeźnie

OBEJRZEĆ... połączenie thillera, �lmu przygodowego i akcji pod ty-
tułem „Hanna”. Obraz wyreżyserował Joe Wright. Hanna (Saoirse Ronan) 
ma 16 lat. Jest inteligentna, błyskotliwa i ciekawa świata. Co różni ją od 
rówieśników to fakt, że ma siłę, wytrzymałość i strategiczną przenikliwość 
żołnierza. Tego właśnie w dzikich ostępach północnej Finlandii nauczył 
ją ojciec, owdowiały Erik (Eric Bana), były człowiek CIA. Erik pokazał 
Hannie jak polować, poddał ją ekstremalnemu treningowi samoobrony 
i wykształcił z pomocą encyklopedii i jednej książki z bajkami. Do tej pory 
Hanna prowadziła życie całkowicie odmienne od swoich rówieśników. Jej 
wychowanie i szkolenie zmierzało do jednego celu – miała stać się perfek-
cyjnym zabójcą. Jednak gdzieś na świecie są jeszcze niezałatwione sprawy, 
które wiążą się z rodziną Hanny. Z jednej strony dumny z córki, a z drugiej 
pełen obaw o jej życie Erik zdaje sobie sprawę, że nie może już dłużej trzy-
mać swojej córki z dala od świata.

www.cinema-city.pl

POSŁUCHAĆ... płyty Leszka Możdżera „Komeda”. Muzycy tacy jak 
Krzysztof Komeda z pełnym zaangażowaniem przekładali amerykańskie 
dźwięki na swój własny, europejski język. Dzięki temu zawładnęli nie tyl-
ko rodzimą sceną jazzową, ale również byli inspiracją dla wielu muzyków 
na całym świecie. Z kolei Leszek Możdżer uważany jest za jedno z naj-
większych odkryć wśród polskich muzyków jazzowych. Pianista urodził 
się w 1971 roku w Gdańsku, gdzie edukację muzyczną ukończył jako pia-
nista klasyczny. Jazzem zainteresował się dopiero w wieku 18 lat, co nie 
przeszkodziło, by nazwisko Możdżer stało się w krótkim czasie szeroko 
rozpoznawalne wśród fanów jazzu nie tylko w Polsce, ale również poza 
nią. Solowy debiut Możdżera w wytwórni ACT, płyta „Komeda”, to hołd 
złożony polskiemu wyjątkowemu artyście, Krzysztofowi Komedzie, który 
nie tylko był uznanym pianistą jazzowym i kompozytorem, ale również 
znany jest ze ścieżek dźwiękowych do większości �lmów w reżyserii Ro-
mana Polańskiego. Krzysztof Komeda zmarł w 1969 roku w wieku zaled-
wie 38 lat. Możdżer tworzy swój pionierski styl. Wypełnia luki pomiędzy 
muzyką klasyczną a jazzem oraz korzysta ze swojego doświadczenia jako 
wykonawcy muzyki �lmowej dla 20th Century Fox, czym dowodzi, że jest 
wiernym i empatycznym tłumaczem muzyki Komedy.

www.empik.com

Sprzedam Citroen Berlingo rok 1998, 
przebieg 143 tyś. Pierwszy właściciel. 
Tel. 600 976 580

Sprzedam garaż w bloku, ul. Żeromskie-
go. Tel. 607 580 997

Sprzedam mieszkanie bez czynszu po 
remoncie - 60 m2. Tel. 785 454 066

Sprzedam garaż pod blokiem ul. Żerom-

skiego. Tel. 692 081 461

Kombiwar nowy sprzedam. Ê
Tel. 665 349 217 po 19

Sprzedam mieszkanie w bloku 48 m2. 
Wąbrzeźno. Tel. 721 187 427 po 16

Sprzedam dom piętrowy 6 pokojowe, 
położone w atrakcyjnej miejscowości 
w Wąbrzeźnie. Tel. 606 419 368

Działki o różnej wielkości w atrakcyjnym 
miejscu do 2 ha w Wąbrzeźnie. Ê
Tel. 665 398 594

Sprzedam gospodarstwo 1,60 ha lub 
zamienię na mieszkanie z dopłatą. 
Tel.603367326

Sprzedam Opel Astra 94 r. Stan dobry, 
opłacony. Tel. 697 125 497

Sprzedam rower Grand Junior, nieuży-
wany. Tel. 56 688 25 92

VW Pasat Hatchback 2004 r. przeb. 220 
tyś. Skóra, klimatronik, ABS, ESP, 4 
koła zimowe. 28 tyś. Sprzedam. Ê
Tel. 509 331 960

Sprzedam / wynajmę nieruchomość 
1200 / 1400 m2. Wszystkie media. Ê
502 235 822

Sprzedam mieszkanie Wąbrzeźno-Nie-
lub. 67 m2, 3 pokoje, parter, +garaż. 
Pilnie. Tel. 667 090 800

EKO-GROSZEK czeski worki 500/t 604 
790 956, 516 459 105

R E K L A M A R E K L A M A

R E K L A M A
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      Wąbrzeźno

Elvis żyje i ma się dobrze 
W sobotę na Podzamczu  zaprezentowali  się uczniowie wąbrzeskich placówek oświato-
wych. Wieczór należał do Mirka Deredasa, naśladowcy króla rock’n’rolla.  

Muzyczną sobotę na Pod-
zamczu, czyli półmetek tegorocz-
nych obchodów Dni Wąbrzeźna 
rozpoczął występ uczniów Szkoły 
Muzycznej I stopnia Res Facta 
Musica. Na scenie zaprezentowali 
się: Seweryn Piątkowski, Adrianna 
Kwiatkowska i Klara Wojnowska. 
Uczniowie SP3 i SP2 przedstawili 
programy taneczno-wokalne. Ze-
spół wokalny z Gimnazjum nr 1 
umilił czas przybyłym na Podzam-
cze charyzmatycznym wykona-
niem polskich przebojów. 

Zarówno dzieci, jak i dorośli 
mieli okazję spróbować szczęścia 
w wielu konkursach, które odby-
wały się na scenie. Pomiędzy ko-
lejnymi blokami konkursowymi 
dla wąbrzeskiej publiczności grał 
zespół Millenium. 

Gwiazdą sobotniego wieczo-
ru bez wątpienia był Mirek Dere-
das naśladowca zmarłego w 1977 
roku króla rock’n’rolla Elvisa Pre-
sleya. Dla pokolenia, które na jego 
piosenkach się wychowało wy-
stęp Mirka Deredasa miał przede 
wszystkim wartość sentymentalną. 
Dla młodego pokolenia to była do-
skonała lekcja historii muzyki roz-
rywkowej – to właśnie Elvis zre-
wolucjonizował jej oblicze. Artysta 
zaśpiewał wiele hitów Presleya ta-
kich jak „Wear my ring around 
your neck”, „Good lock charm”, 
„Teddy bear” czy „Stock on you”. 
Chociaż od powstania tych utwo-
rów minęło wiele lat, to nic się nie 
zestarzały i nadal potra�ą porwać 
publiczność do zabawy. Wielu wi-
dzów wracając w sobotni wieczór 
do domu zapewne nuciło sobie 
nieśmiertelne przeboje Elvisa. 

tekst i fot. 

Paulina Grochowalska

      Wąbrzeźno

Wiedzą więcej niż dorośli 
Podczas dni miasta, najstarsze grupy wąbrzeskich przed-
szkolaków rywalizowały w konkursie wiedzy o Polsce i Wą-
brzeźnie. W tym roku konkursowe zmagania były wyjątko-
wo wyrównane.

Dla przedszkolaków udział 
w tym konkursie jest szczególnym 
przeżyciem. Uczestniczą w nim 
trzyosobowe reprezentacje po-
szczególnych grup, więc samo 
znalezienie się w takiej drużynie 
jest dla dziecka wyróżnieniem. 
Jurorki konkursu: Dorota Sion-
kowska, Magdalena Karwaszew-
ska i Lidia Jabłońska miały w tym 
roku wyjątkowo trudne zadanie. 
Choć konkursowe pytania nie były 
łatwe i odpowiedź na nie sprawiła-
by kłopot niejednemu dorosłemu, 
to drużyny reprezentujące Przed-
szkole Miejskie „Bajka” i oddziały 
zerowe wąbrzeskich szkół podsta-
wowych były wyjątkowo dobrze 
przygotowane. Rzecz jasna, trema 
związana z udziałem w konkur-
sie przeprowadzanym w bardzo 
„poważnej i dostojnej” atmosfe-
rze sprawiała, że przedszkolakom 
przydarzały się (niekiedy zabaw-
ne) wpadki podczas odpowiedzi, 
ale na większość pytań dzieci od-
powiadały poprawnie.

- Konkursy takie jak ten uczą 
nie tylko wiedzy związanej ze 
znajomością swojego kraju i mia-
sta - mówiły jurorki. – Uczą także 
zespołowego działania. Czasa-
mi jakieś dziecko wyrywało się 
z błędną odpowiedzią, nie konsul-
tując jej z innymi członkami dru-
żyny. Po takim błędzie łatwiej mu 

będzie zrozumieć, jak ważne jest 
współdziałanie w grupie. Cieszy 
nas to, że dzieci dobrze radziły so-
bie na przykład z pokazywaniem 
miejsc na mapie. To świadczy 
o tym, że przygotowywały się do 
konkursu także i w przedszkolu, 
i w domu, z rodzicami, gdyż dla 
dziecka w tym wieku, które nie 
miałoby kontaktu z mapą czy atla-
sem pokazanie właściwego miej-
sca byłoby przysłowiową czarną 
magią.

Ostatecznie w konkursie zwy-
ciężyła drużyna „Misiów” z �lii 
PM „Bajka”, przygotowana przez 
wychowawczynię Ewę Grzybow-
ską, która zdobyła 19 punktów. 
O punkt mniej zdobyły drużyny 
z oddziału 0a SP3 (wychowaw-
czyni – Karolina Borowiecka), 0c 
SP3 (Magdalena Karwaszewska), 
0a SP2 (Iwona Matuszewska) 
i „Kubusie Puchatki” z PM „Baj-
ka” (Marzena Wilkosz). Trzecie 
miejsce zajęły drużyny z PM „Baj-
ka”, które zdobyły po 17 punktów: 
„Wiewiórki” (Mirosława Szuberla 
i „Pszczółki (Jolanta Chrzanow-
ska). Drużyny otrzymały pamiąt-
kowe dyplomy i upominki z rąk 
dyrektor PM „Bajka” Małgorzaty 
Brzostek i wiceburmistrza Woj-
ciecha Berezy.

tekst i fot. 

Jarek Brzuska

Jedną z konkurencji było odnalezienie właściwego herbu miasta

Na twarzach dzieci widać było zaangażowanie w tematykę konkursu
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Pogotowie

numer alarmowy 999
lub 112 z telefonów kom.

ZOZ Szpital Powiatowy

Wolności 27
tel. 56 689 17 35

Komenda Powiatowa Policji

numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.
Wolności 28
tel. 56 687 72 21
 
Komenda Powiatowa

Państwowej Straży Pożarnej

numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.
Matejki 11
tel. 56 689 09 00

Straż Miejska

Wolności 18
tel. 56 688 17 10

Administracja:
Starostwo Powiatowe

Wolności 44
tel. 56 688 24 50

Urząd Miejski w Wąbrzeźnie

Wolności 18
tel. 56 688 45 00

Urząd Gminy Wąbrzeźno

Mickiewicza 21
tel. 56 687 75 00

Urząd Gminy Dębowa Łąka

tel. 0 56 688 49 10

Urząd Gminy Płużnica

tel. 056 688 72 10

Urząd Gminy w Książkach 
tel.(056) 68 88 167 

Miejski Punkt Informacji

ul. Poniatowskiego 8
tel. 056 471 99 60

Powiatowy Urząd Pracy

Wolności 44
tel. 56 688 28 00

Urząd Skarbowy 

Macieja Rataja 2
tel. 56 687 17 77

Powiatowa Stacja

Sanitarno-Epidemiologiczna

1 go Maja 46
tel. 56 688 17 55

Agencja Restrukturyzacji  

         i Modernizacji Rolnictwa 

Wolności 27a
tel. 56 687 33 15

Zarząd Dróg Powiatowych 

1 go Maja 61
tel. 56 687 13 79

PKP Informacja

tel. 56 621 30 44, 56 699 50 09

PKS

tel. 56 688 14 62

INFORMATOR
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wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
Na początku tygodnia 
wycisz się i nie po-
kazuj innym, że dużo 

pracujesz. Przesuń ostateczne decyzje doty-
czące pracy i materialnej sfery życia. Mimo 
swojej dużej intuicji, często popełniasz błę-
dy przez nerwowość i zbytnie uleganie stre-
som. Także teraz się wahasz, denerwujesz 
i nawet rozpaczasz. Nikt nie lubi słuchać 
ciągłych narzekań. Zrelaksuj się.

Ryby (20.02.-20.03.)
Wykorzystaj przychylną aurę 
gwiezdną w pracy. Jednak 
nie przyspieszaj ważnych de-
cyzji. Wszystko ułoży się po 
Twojej myśli. Nie czyń haza-

drowych kroków finansowych. Lubisz wo-
kół siebie roztaczać romantyczny nastrój, 
więc zadbaj o to, by spotkania sercowe 
miały taki charakter. Z dużą rozwagą w tym 
tygodniu powinieneś traktować sprawy 
sercowe.

Baran (21.03.-21.04.)
Przez cały tydzień będzie 
Ci sprzyjała aura w spra-
wach zawodowych i finan-
sowych. Możesz podjąć 
ważne decyzje bez obawy 

o ich złe skutki w przyszłości. W pracy mo-
żesz liczyć na wypróbowanych przyjaciół. 
Postaraj się spojrzeć na swoje problemy 
osobiste z dystansem. Szlachetność w sto-
sunku do bliskiej Ci osoby zaskoczy Twoje 
otoczenie. Tak trzymaj!

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Twoja chęć samorealizacji 
będzie przeogromna, ale 
też mogą piętrzyć się nie-
spodziewane przeszkody 
w różnych dziedzinach ży-

cia. Skup się na pracy i finansach. Przerwa 
w interesach może opóźnić Twoje przyszłe 
szanse na sukces! Będziesz czuł mocną 
potrzebę dzielenia się swoimi problemami  
z bliską osobą. Warto się na to zdecydować. 
Doprowadzisz uczucia do równowagi.

Rak (22.06.-22.07.)
Ten tydzień zmusi Cię do 
przemyśleń i do lepszego 
przystosowania się do re-
aliów życiowych. Postaraj 
się o jak najbardziej obiek-

tywną ocenę sytuacji. Uważaj obecnie z no-
wymi pomysłami finansowymi i zawodowy-
mi. Rozważ je jeszcze raz bardzo dokładnie. 
Najlepiej nie podpisuj żadnego dokumentu, 
zwłaszcza dotyczącego materialnej stery 
Twojego życia.

Lew (23.07.-23.08.)
Wiele trudnych spraw 
w pracy zacznie się powoli 
wyjaśniać. Nie należy się 
jednak spieszyć. Lepiej 
czekać na rozwój wydarzeń. 

Powinno ułożyć się korzystnie. Twoja do-
bra forma fizyczna i psychiczna jest warun-
kiem koniecznym dla powodzenia w Twej 
działalności. Skup swoją uwagę tylko na 
rozwiązywaniu problemów istotnych dla 
Twej egzystencji.

Waga (23.09.-22.10.)
Tempo w pracy zacznie 
powoli spadać. Okaże 
się, że bardziej skupiasz 

swoją uwagę na urlopie, wyjeździe służbo-
wym niż walce o finanse. Warto wykorzystać 
nowe perspektywy, jakie niespodziewanie 
otworzą się przed Tobą i Twoją działal-
nością. Wiele zależeć będzie obecnie od 
Twojej aktywności, odwagi i rozwagi. Jeśli 
nie jesteś sam, to dobry czas na powrót do 
sielanki uczuć.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Raz stajesz na równe nogi, 
innym razem odczuwasz 
rozdrażnienie i zniecier-
pliwienie. Skieruj swoje 
wysiłki na pracę. Natomiast  

w okresie świątecznym oszczędzaj siły. Za-
dbaj wtedy o wypoczynek. Jeżeli możesz 
sobie na to pozwolić, wyjedź na jakiś czas. 
Jeśli jesteś wolny, nie spiesz się ze ślubem, 
chyba że masz już wyznaczoną datę. Nie jest 
to dobry okres na ważne życiowe decyzje.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Wykorzystaj ten tydzień ak-
tywnie! Twoja intuicja jest 
mocna, działaj bez obaw, że 
zbłądzisz. Decyzje ważne dla 

Twej pracy i finansów będą skuteczne i po-
myślne. Niebezpieczne i szybkie, nietypowe 
kroki mogą teraz pogłębić Twoje problemy 
osobiste, zamiast je rozwiązać. Jeśli chcesz 
poprawić stosunki z osobą, którą kochasz, 
zaplanuj wspólny odpoczynek.

HUMOR
Żona do męża: 
- Tak bardzo chciałabym, żebyśmy 
zakupili auto. Mogłabym kierować, 
poznalibyśmy świat. 
- Ten czy tamten?

Młody i dzielny rycerz zgłasza się do 
swojego króla po powrocie z kilkulet-
niej wyprawy. 
- Czego dokonałeś, dzielny rycerzu? 
- zapytał król. 
- Panie, miesiącami rabowałem, 
mordowałem we wszelkich wsiach  
i okolicznych miastach należących do 
Twoich wrogów na zachodzie. 
- Zaraz, ale ja nie mam wrogów na 
zachodzie! 
- Już masz, panie. 

Horoskop 16 – 22 czerwca
Koziorożec (22.12.-20.01.)

Na początku tygodnia powi-
nieneś bardziej niż zwykle 
zająć się sferą finanso-
wą i zawodową życia. Nie 
zmieniaj też pomysłów na 

zrobienie fortuny. Wszystko idzie zgodnie 
z planem. Wystarczy uzbroić się w cierpli-
wość. Zacznij kontrolować swoje samopo-
czucie i zadbaj o lepszy stan zdrowia. Myśli 
o przemijaniu będą zniekształcać Twoją 
ocenę spraw miłości i partnerstwa.

Byk (21.04.-21.05.)
W tym tygodniu sytuacja  
w pracy znacznie się zmie-
ni. Dobrze odnajdziesz 
się w nowych warunkach. 
Możesz zagrać va banque 

w finansowej sferze życia. Ten nie wygrywa, 
kto nie ryzykuje. Wykorzystaj aurę gwiazd  
i zaufaj swym uczuciom. Masz otwarte drzwi 
ku romantycznym i idealistycznym przeży-
ciom. Od Ciebie zależeć będzie wszystko  
w sprawach partnerskich i sercowych.

Panna (24.08.-23.09.)
W tym tygodniu zacznie się 
Twój trudny okres astrolo-
giczny, więc nie spiesz się  
z poważnymi decyzjami ży-
ciowymi, nawet jeśli odczu-

wasz potrzebę działania, walki czy wprowa-
dzenia zmian w swoim życiu. Uważaj, kogo 
wybierasz na wspólnika i współpracownika. 
Zła decyzja może przynieść w przyszłości 
rozczarowanie. Troska o zdrowie powinna 
znaleźć się teraz na pierwszym miejscu.

P
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g
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a Czwartek 16.06.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 17.06.2011
dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Sobota 18.06.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Niedziela 19.06.2011

dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00

11/16/1
12/18/21

16/21/24
12/17/21

18/21/27
15/19/22

17/20/24
11/17/20

1005 hPa
1002 hPa

1001 hPa
1004 hPa

1003 hPa
999 hPa

1006 hPa
1003 hPa

temperatura
minimalna/odczuwalna/maksymalna

ciśnienie

5 km/h
15 km/h

27 km/h
6 km/h

10 km/h
22 km/h

22 km/h
20 km/h

wiatr

0 mm
1,9 mm

5 mm
0 mm

0,1 mm
3,8 mm

0,1 mm
0 mm

deszcz

P
o
g
o
d
a

Zabawa dla dzieci – połącz kropki 
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TARTA CYTRYNOWA

Składniki:

Ciasto:
180 g mąki      90 g zimnego masła
1 jajko      2 łyżki zimnej wody
Masa:
3 jajka      125 g cukru
2 cytryny      100 ml 30% śmietany

Sposób przyrządzenia:

Wsypać mąkę, dodać pokrojone w kostkę masło i uruchomić robota na kilka sekund. Dodać żółtko i miksować przez 
kolejne kilka sekund. Wlewać po jednej łyżce wody, ciągle miksując. Wyjąć, uformować kulę, zawinąć w folię do 
żywności i włożyć do lodówki na 30 minut. 
Formę o średnicy 23 cm wysmarować cieniutką warstwą masła. Wyjąć z lodówki ciasto, porwać na kawałki i wylepić 
formę. Nakłuć ciasto widelcem wzdłuż całej formy i włożyć do lodówki na kolejne 10 minut. Potem upiec w piekar-
niku nagrzanym do 180 stopni przez 20 minut. Po wyjęciu z piekarnika posmarować ciasto lekko ubitym białkiem Ê
i włożyć z powrotem do piekarnika na 2 minuty. Wyjąć i odstawić na czas przygotowywania nadzienia. 
Na tarce o małych oczkach zetrzeć skórkę z cytryn, wycisnąć sok. Zmiksować jajka z cukrem, aż będą puszyste. 
Dodać sok i skórkę, i wlać śmietanę, miksować przez kolejne 5 minut. 
Masę wylać na ciasto. Piec 25-35 minut albo aż do momentu, kiedy masa się zetnie.

Sposób przyrządzenia:

Mąkę posiekać nożem razem z margaryną. Dodać żółtka, cukier i śmietanę. Zagnieść ciasto, schłodzić w lodówce 
przez pół godziny. Po tym czasie wyłożyć nim wysmarowaną masłem formę do tarty, ponakłuwać widelcem (ciasto 
dodatkowo można obciążyć np. grochem wyłożonym na pergamin, aby nie wyrosło podczas pieczenia). Piec około 
20-25 minut w temperaturze 180 stopni do zrumienienia. Ostudzić.
Budynie przygotować według przepisu na opakowaniu, używając mniej mleka niż podano. Gotowy budyń wylać na 
ciasto. Gdy trochę przestygnie, ułożyć na nim dowolne owoce. Galaretkę rozpuścić w szklance gorącej wody. Gdy 
zacznie tężeć, zalać nią owoce na cieście. Tartę włożyć do lodówki, do całkowitego stężenia galaretki. 

TARTA OWOCOWA Z BUDYNIEM

Składniki:

2,5 szklanki mąki     pół szklanki cukru
kostka margaryny     4 żółtka
2 łyżki kwaśnej śmietany     2 budynie waniliowe
3 szklanki mleka     galaretka
owoce
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      Obiekty

Arkadia w Niedźwiedziu
W Niedźwiedziu przed wojną  znajdowało się  jedno  z dwóch 
muzeów na terenie powiatu wąbrzeskiego. Pierwsze zlokali-
zowane było w ruinach krzyżackiego zamku w Golubiu. Jego 
zbiorom było  jednak daleko do  tych posiadanych przez mu-
zeum w Niedźwiedziu.

     A to ciekawe

Pan z 50 złotych
O żołnierzu, który się kulom nie kłaniał, uczyły się pokolenia młodych Polaków aż do 1989 
roku. Dopiero potem można było otwarcie mówić o Karolu Świerczewskim ps. Walther, 
który był w  rzeczywistości beznadziejnym dowódcą  i  raczej niezbyt dobrym wzorem do 
naśladowania. Większość osób kojarzy go dziś z postacią z banknotu o nominale 50 zło-
tych.

Karol Świerczewski urodził się 
w Warszawie w 1897 roku. Po wy-
buchu I wojny światowej tra�ł do 
Rosji, gdzie przystąpił do komuni-
stów. Walczył w szeregach Armii 
Czerwonej w czasie inwazji bol-
szewickiej w 1920 roku. W okresie 
międzywojennym zajmował się 
kształceniem wojskowym, a w la-
tach 1936-38 uczestniczył w woj-
nie domowej w Hiszpanii. To tam 
otrzymał pseudonim Generał 
Walther. Zawdzięczał go bezgra-
nicznej miłości do swojego rewol-
weru marki Walther. Oprócz walk 
z oddziałami frankistowskimi, 
przeprowadzał czystki w szeregach 
ochotników międzynarodowych – 
rozstrzeliwując jeńców wojennych 
i własnych podwładnych.

W 1941 roku Niemcy wypo-
wiedziały wojnę ZSRR. Generał 
Świerczewski otrzymał dowództwo 
248. Dywizji Strzeleckiej. Walther 
był bardzo słabym dowódcą i bar-
dzo szybko się to potwierdziło. Na 
skutek błędów i nieprawidłowego 
dowodzenia jego dywizja ponio-
sła ciężkie straty i została rozbita 
w listopadzie 1941 nad Wiaźmą 
podczas manewru odwrotu. Stra-
ty były na tyle ciężkie, że po paru 
dniach z 10 tys. żołnierzy podle-
gających Świerczewskiemu przy 
życiu pozostało zaledwie pięciu. 
To straty wręcz niewyobrażalne na 
polu bitwy, a każdy dowódca, któ-
ry doprowadziłby do tego, zostałby 
skazany na śmierć. Świerczewski 
miał jednak silną pozycję wśród 
komunistów. Koledzy oszczędzili 
mu wyroku śmierci i skierowali 
do szkoły wojskowej, by... nauczał 
taktyki. Problemem Świerczew-
skiego był alkohol. Często wyda-
wał rozkazy po pijanemu.

 W grudniu 1944 roku Wal-
ther został dowódcą 4. Armii 
Wojska Polskiego. Niestety, dla 
polskich żołnierzy nie oznaczało 
to niczego dobrego.

Tuż przed zakończeniem 

wojny Świerczewski ruszył na 
Niemców zgrupowanych w okoli-
cach Budziszyna. W ciągu dwóch 
tygodni tej operacji w kwietniu 
1945 r., 2. Armia straciła 57 proc. 
swoich czołgów, a straty w lu-
dziach wyniosły 4902 poległych, 
2798 zaginionych bez wieści 
i 10532 rannych, co stanowiło aż 
27 proc. wszystkich strat ponie-
sionych przez całe ludowe Woj-
sko Polskie na froncie przez 20 
miesięcy istnienia - od paździer-
nika 1943 do maja 1945. Przy-
czyną niepowodzenia były błędy 
Świerczewskiego w dowodzeniu, 
spotęgowane m. in. nieustannym 
spożywaniem alkoholu i kon�ik-
tami z podwładnymi, którzy byli 
zmuszeni odmawiać wykonania 
części niedorzecznych rozkazów. 
Decyzje Świerczewskiego na polu 
walki, podejmowane pod wpły-
wem alkoholu, kwestionował 
w szczególności gen. Aleksander 
Waszkiewicz. Naszą armię urato-
wało dopiero nadejście marszałka 
Koniewa. 

Wojna dobiegła końca, a ge-
nerał Świerczewski pozosta-
wał czynny w wojsku polskim. 
W marcu 1947 wyjechał na in-
spekcję garnizonów wojskowych 
w Bieszczadach, gdzie trwały 
walki z partyzanckimi oddziała-
mi UPA. Zginął 28 marca 1947 r. 
w potyczce pod Jabłonkami koło 
Baligrodu. Śmierć w boju była 
wersją o�cjalną tego zajścia. Dziś 
coraz częściej mówi się, że feral-
nego dnia Świerczewski był tak 
pijany, że gdy wpadł w zasadzkę, 
nie był w stanie określić, co się 
właściwie dzieje. Mówiono po-
tem, że gdy padły pierwsze strza-
ły, generał wytoczył się z samo-
chodu, stanął na chwiejących się 
nogach i próbował dobyć broni. 
Nie reagował w ogóle na nawo-
ływania żołnierzy z ochrony, aby 
się ukryć. Kolejne pociski raniły 
go ciężko i zmarł na miejscu. 

Po śmierci władze komuni-
styczne w PRL kreowały go na 
bohatera narodowego, czyniąc 
ikoną komunistycznej propagan-
dy. Jako „generał Walter” został 
bohaterem wielu legend i mitów, 
niewiele mających wspólnego 
z rzeczywistością. Mimo że nie 
zapierał się swojego pochodze-
nia i a�szował ateizmem, władze 
zorganizowały mu katolicki po-
grzeb. Jego imieniem nazwano 
wiele instytucji, zakładów prze-
mysłowych i ulic, m.in. warszaw-
ską trasę W-Z (współczesną aleję 
„Solidarności”), ulicę i osiedle 
w Bełchatowie, Akademię Szta-
bu Generalnego w Rembertowie, 
Akademię Wychowania Fizyczne-
go w Warszawie, Pomorską Aka-
demię Medyczną w Szczecinie, 
Fabrykę Wyrobów Precyzyjnych 
VIS w Warszawie, Zakłady Me-
chaniczne ZAMECH w Elblągu, 
hutę w Zawadzkiem oraz inne. 
W Warszawie istniały równo-
cześnie dwie ulice nazwane jego 
imieniem.

Piotr Wołyński

Pomnik Świerczewskiego 
w Jabłonkach

„Gdy w promieniach wrze-
śniowego słonka przekwitają astry, 
a dalie we wszystkich kolorach do-
pełniają przepięknie czarem ma-
lowniczości urok kończącego się 
lata, wówczas dobrze jest choćby 
na dzień jeden wyjechać z mia-
sta gdzieś na wieś, aby nasycić się 
widokiem pól i wonią pooranej 
ziemi. W ubiegłą niedzielę poje-
chaliśmy do takiej wsi spokojnej, 
o której istnieniu dawno, bardzo 
dawno, bo już od 1312 roku no-
tują podania. Tą wsią i celem wy-
cieczki był Niedźwiedź w powie-
cie wąbrzeskim” - takimi słowami 
rozpoczyna się artykuł w „Słowie 
Pomorskim” z 1932 roku, który 
poświęcony jest w całości mu-
zeum i jego zbiorom. Dziedzicem 
Niedźwiedzia był wówczas W. 
Mieczkowski. A artykule wymie-
niono najciekawsze zbiory mu-
zeum. Były wśród nim przedmioty 
arcyksięcia austriackiego Jana Sal-
watora, króla serbskiego Milana, 
meble orientalne Malczewskiego, 
Matejki i Kossaka.

W 1891 roku dziedzic Niedź-
wiedzia nabył w Berlinie rzeźbę 

nimfy dłuta profesora Eberleina. 
Bogato reprezentowany był dział 
ze zbrojami rycerskimi. Uwagę au-
tora artykułu z 1932 roku przykuły 
natomiast klejnoty:

„W każdym pokoju królują 
klejnoty wprawiające widza w po-
dziw swą oryginalnością i wspa-
niałością. Do osobliwości należy 
m.in. kandelabr z chińskiej wazy 
wysokości 3 metrów. Drugi taki 
można znaleźć jedynie w królew-
skim pałacu w Berlinie”.

Inne ciekawostki zgromadzo-
ne w Niedźwiedziu to min. róża-
niec królowej Jadwigi, zabawki 
syna Napoleona, koronki brabanc-
kie, pasy słuckie, gobeliny i wazo-
ny z XVI wieku.

Jednak nie tylko wnętrze pała-
cu w Niedźwiedziu mogło przypra-
wić widza o zawrót głowy. Bajecz-
ne było też jego otoczenie. Ogród 
urządzony był w stylu francuskim. 
Rośliny rozmieszczone były na ta-
rasach. Właściciele sprowadzili tu 
także rośliny egzotyczne np. pal-
my. Punktem centralnym ogrodu 
była �gura „Pani Niebios”.

PW
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      Kierunki studiów

Weterynaria
Weterynaria to gałąź nauk medycznych, zajmująca się chorobami zwierząt i ich profilak-
tyką, leczeniem, higieną, a także ochroną ludzi przed chorobami odzwierzęcymi. Obej-
muje  m.in.:  anatomię,  biochemię,  fizjologię,  immunologię,  mikrobiologię,  patologię 
czy higienę żywności.

Absolwent tego kierunku otrzy-
muje tytuł lekarza weterynarii. Aby 
studiować na weterynarii nie wystar-
czy kochać zwierzęta, trzeba także 
posiadać dużą odporność psychiczną 
i dobrą kondycję �zyczną. Niejedno-
krotnie weterynarze pracują w cięż-
kich warunkach, z agresywnymi zwie-
rzętami, a do ich zadań należy nie tylko 
ratowanie, ale również podejmowanie 
decyzji o usypianiu zwierząt, gdy nie 
rokują nadziei na wyleczenie. 

Weterynarię można studiować 
na uczelniach publicznych, w try-
bie stacjonarnym i niestacjonarnym 
(wieczorowym), w systemie studiów 
jednolitych magisterskich (lekarskie). 
Nie każda uczelnia prowadzi naukę 
w trybie wieczorowym, a na niektó-
rych istnieje możliwość przeniesienia 
się w trakcie studiów z płatnych wie-
czorowych na studia stacjonarne, np. 
na III roku.

Na maturze, żeby dostać się na 
ten kierunek, przeważnie należy do-
konać wyboru spośród następujących  
przedmiotów: biologia, chemia, �zyka 
i astronomia czy też matematyka.

Medycyna weterynaryjna na-
uczana jest w Polsce wyłącznie w for-
mie jednolitych, trwających 5,5 roku 
studiów (wyjątek od Deklaracji Bo-
lońskiej), które kończą się nadaniem 
tytułu lekarza weterynarii (równo-
rzędnego z tytułem zawodowym ma-
gistra). Uprawnienia do kształcenia 
lekarzy weterynarii w Polsce posiadają 
cztery uczelnie: Uniwersytet Przyrod-
niczy w Lublinie, Uniwersytet War-
mińsko-Mazurski w Olsztynie, Szkoła 
Główna Gospodarstwa Wiejskiego 
w Warszawie, Uniwersytet Przyrod-
niczy we Wrocławiu. Począwszy od 
roku akademickiego 2011/2012 we-

terynarię studiować będzie można na 
Uniwersytecie Przyrodniczym w Po-
znaniu.

Na weterynarii nie ma specjali-
zacji, zdobywa się ją po kilku latach 
praktykowania w zawodzie.

Zajęcia na weterynarii mają cha-
rakter wykładów, ćwiczeń i kurato-
riów (zajęcia w lecznicy dla zwierząt). 
Do obowiązkowych należą także zaję-
cia w prosektorium i praktyki w czasie 
wakacji np. w lecznicach dla zwierząt 
i zakładach przetwórstwa mięsnego. 
Program studiów dzieli przedmioty 
na: podstawowe, ogólne, kliniczne, 
fakultatywne, z zakresu produkcji 
zwierzęcej i związane z higieną żyw-
ności. Wśród przedmiotów podsta-
wowych są np.: anatomia i histologia 
zwierząt, �zjologia zwierząt, genetyka, 
mikrobiologia i immunologia, para-
zytologia, farmakologia i farmacja, 
�zjopatologia, anatomia patologiczna, 
toksykologia, ochrona środowiska. Do 
przedmiotów klinicznych zaliczane 
są: diagnostyka, radiologia, choroby 
wewnętrzne, dietetyka, anestezjolo-
gia, chirurgia, rozród zwierząt, cho-
roby zwierząt futerkowych, ptaków, 
weterynaria sądowa i administracja 
weterynaryjna. Przedmioty z zakre-
su produkcji zwierzęcej to przede 
wszystkim: chów i hodowla zwierząt, 
żywienie zwierząt i paszoznawstwo, 
prewencja weterynaryjna. Do przed-
miotów związanych z higieną żyw-
ności zaliczane są: higiena zwierząt 
rzeźnych i mięsa, higiena produktów 
pochodzenia zwierzęcego. Wśród za-
jęć fakultatywnych dominują: �zjolo-
gia środowiska lub kliniczna, choroby 
zwierząt łownych, laboratoryjnych lub 
egzotycznych, epidemiologia, choro-
by odzwierzęce, analityka kliniczna, 

okulistyka i stomatologia weteryna-
ryjna, onkologia i geriatria wetery-
naryjna. Wielu studentów podkreśla, 
że bardzo trudny jest III rok studiów, 
bo pojawiają się wtedy przedmioty, 
których zakres materiału trzeba opa-
nować pamięciowo (np. farmacja czy 
farmakologia). Praktyki weteryna-
ryjne odbywa się po IV i V roku stu-
diów, ale już na III roku studenci mają 
zajęcia praktyczne w poszczególnych 
klinikach wydziału, gdzie opiekują się 
wyznaczonymi zwierzętami. 

Praktyki są nieodłącznym ele-
mentem przygotowania do wykony-
wania zawodu. Obejmują poznanie 
praktycznych aspektów postępowania 
lekarsko-weterynaryjnego na fermach 
produkcji zwierzęcej, w zakładach 
leczniczych dla zwierząt, rzeźniach 
oraz zakładach przetwórstwa produk-
tów pochodzenia zwierzęcego i pro-
dukcji środków żywienia zwierząt, 
a także w zakresie unasieniania zwie-
rząt. Na weterynarii praktyki dzielą się 
na: hodowlaną, kliniczną oraz w in-
spekcji weterynaryjnej 

Studia na weterynarii nie należą 
do łatwych. Trzeba wykazać się przede 
wszystkim systematycznością i praco-
witością, bo nie jest możliwe przyswo-
jenie wiedzy w dwa tygodnie przed 
egzaminami. Studia to jednak dopie-
ro początek. Tytuł specjalisty w danej 
dziedzinie weterynarii nadaje się leka-
rzowi weterynarii, który: wykonywał 
przez co najmniej dwa lata zawód 
lekarza weterynarii, ukończył szkole-
nie specjalizacyjne według programu 
ustalonego dla danej specjalności oraz 
zdał egzamin specjalizacyjny. Specja-
lizację przyznaje Komisja do Spraw 
Specjalizacji Lekarzy Weterynarii.

Katarzyna Piotrowska

      Zawód

Oferty pracy dla…
Weterynarz to zawód coraz bardziej prestiżowy. Wielu chęt-
nych do jego uprawiania walczy o indeks na studia.

Poza badaniem i oceną stanu 
zdrowia zwierząt, weterynarz zajmu-
je się rozpoznawaniem chorób, ich 
leczeniem, zapobieganiem im oraz 
przeprowadzaniem zabiegów chirur-
gicznych. Musi posiadać odpowied-
nią wiedzę do wykonywania badań 
laboratoryjnych, wydawania recept 
i dawkowania leków. Do weteryna-
rza należy wydawanie świadectw 
zdrowia, opinii i orzeczeń lekarsko-
weterynaryjnych, sprawowanie nad-
zoru i kontroli weterynaryjnej nad 
podmiotami zajmującymi się działal-
nością związaną ze zwierzętami oraz 
podejmowanie decyzji dotyczących 
zwierząt, surowców zwierzęcych, 
pasz i surowców paszowych impor-
towanych lub przewożonych przez 
terytorium kraju. W zakresie upraw-
nień tego lekarza znajduje się rów-
nież badanie zwierząt rzeźnych, mię-
sa i innych produktów pochodzenia 
zwierzęcego czy też nadzór nad wa-
runkami sanitarno-weterynaryjnymi 
miejsc gromadzenia zwierząt. 

Osoby zainteresowane zawodem 
weterynarza, po zdobyciu uprawnień 
do wykonywania zawodu, mogą zna-
leźć zatrudnienie:

- w państwowych lub prywat-
nych klinikach i przychodniach dla 
zwierząt 

- w stacjach sanitarno-epide-
miologicznych

- w ogrodach zoologicznych
- na fermach hodowlanych
- w ośrodkach, zajmujących się 

badaniem produktów spożywczych
- w rzeźniach
-w laboratoriach
- w �rmach farmaceutycznych
- przy produkcji i dystrybucji 

weterynaryjnych produktów leczni-
czych, wyrobów medycznych i mate-
riałów medycznych

- w administracji różnego szcze-
bla – gdy wymagane jest posiadanie 

tytułu zawodowego lekarza wetery-
narii

- w instytutach naukowo-ba-
dawczych i ośrodkach badawczo-
rozwojowych, np. wojewódzkich 
i powiatowych inspektoratach wete-
rynaryjnych

- w jednostkach zajmujących się 
poradnictwem i upowszechnianiem 
wiedzy z zakresu nauk weterynaryj-
nych oraz szkolnictwie – po ukoń-
czeniu specjalności nauczycielskiej 
(zgodnie ze standardami kształcenia 
przygotowującego do wykonywania 
zawodu nauczyciela).

Praca dla świeżo upieczonego 
absolwenta bez doświadczenia w za-
wodzie początkowo zarobkowo nie 
rekompensuje wysiłku włożonego 
w ukończenie szkoły. W inspekcji 
weterynaryjnej jako inspektor można 
zarobić około 1300 zł brutto (zarob-
ki z woj. łódzkiego). W lecznicy dla 
małych zwierząt jest to około 1000 
zł netto. Inna możliwością jest pra-
ca jako przedstawiciel medyczny. Tu 
pobory bywają dużo wyższe, nawet 
od 2000 zł netto wzwyż. Dodatko-
wym źródłem zarobku może być wy-
znaczenie do badania mięsa i innych 
czynności, czego dokonuje powiato-
wy lekarza weterynarii. Te zlecenia 
dostają jednak przeważnie lekarze 
z doświadczeniem. Jak po większości 
studiów, młodym ludziom zaraz po 
szkole bardzo trudno wyrobić sobie 
pozycję.

Wiele uczelni walczy o to, żeby 
móc prowadzić studia na kierun-
ku weterynaria. Kadra akademicka, 
która już uczy przyszłych weteryna-
rzy twierdzi, że wzrost liczby szkół, 
a przez to i wzrost liczby absolwen-
tów spowodują dalsze kurczenie się 
rynku pracy dla przedstawicieli tego 
zawodu.

Katarzyna Piotrowska

To, w jaki sposób człowiek zrealizuje swoje cele, marzenia i plany w dużej mierze zależy 
od niego samego. Jednak, jak to już w starożytności określił Seneka: „Jeśli ktoś nie wie, 
do którego portu płynie, żaden wiatr nie jest dobry”. 

Nie można w życiu zdawać się 
wyłącznie na los i przypadek, trzeba 
odpowiedzialnie zająć się swoją osobą 
i wziąć los we własne ręce. Tylko ktoś, 
kto w sposób przemyślany pokieruje 
swoją zawodową ścieżką będzie umiał 
optymalnie wykorzystać nadążające się 
okazje. 

W wyborze zawodu dla młode-
go człowieka istotne są m. in. talenty. 
Można rozumieć je w dwojaki sposób. 
Po pierwsze, jako wrodzone, wybitne 
uzdolnienia osoby przejawiane w da-
nej dziedzinie czy to intelektualnej, 
czy ruchowej. W tym znaczeniu osoba 

posiadająca dany talent rozpoznawana 
jest w swoim otoczeniu jako predyspo-
nowana do działań oryginalnych i wy-
jątkowych.  Po drugie, jako wrodzone 
lub częściowo wrodzone, a później 
rozwijane umiejętności danej osoby, 
które odgrywają dominującą rolę na tle 
pozostałych jej umiejętności. W tym 
znaczeniu każdy ma jakiś talent, który 
może świadomie lub nieświadomie 
wykorzystywać w codziennym życiu.  
Zarówno w pierwszym jak i drugim 
przypadku należy zdać sobie sprawę, 
że talenty nie rozwijane słabną, a nawet 
zanikają. Dlatego tak ważne jest ich 

      Doradztwo zawodowe

Przemyślana decyzja

rozpoznawanie i świadome kształto-
wanie. Warto zastanowić się nad tym 
w czym jestem mistrzem? Im szybciej 
uzdolnienia oraz predyspozycje zosta-
ną odkryte, tym łatwiej i skuteczniej 
można je wykorzystać. Talenty w po-
łączeniu z wiedzą i doświadczeniem 
tworzą specy�czne kompetencje, które 
mogą być wykorzystywane zarówno 
w życiu osobistym, jak i zawodowym. 
Należy o tym pamiętać nie tylko przy 
wyborze zawodu, ale wcześniej, przy 
podejmowaniu decyzji dotyczącej wy-
boru szkoły.

Katarzyna Piotrowska
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      Piłka ręczna

Dumni rodzice szczypiornistek
Rodzice piłkarek ręcznych Uczniowskiego Klubu Sportowego Vambresia - Worwo  oraz współ-
autorzy sportowych sukcesów szczypiornistek odebrali z rąk burmistrza listy gratulacyjne.

Podczas uroczystych ob-
chodów Dni Wąbrzeźna na Pod-
zamczu burmistrz Leszek Kawski 
pogratulował i podziękował za 
wspaniałą postawę wychowaw-
czą rodzicom Juniorek Młod-
szych UKS Vambresia – Worwo, 
które w maju tego roku zdobyły 
V miejsce w Finale Mistrzostw 
Polski Juniorek Młodszych w Pił-
ce Ręcznej. Listy gratulacyjne 
z rąk burmistrza otrzymali: Do-
rota i Jarosław Brachowscy - ro-
dzice Agaty, Anna i Zdzisław 
Brzezińscy - rodzice Dominiki, 
Hanna i Sławomir Domian - ro-
dzice Pauliny, Sabina i Mirosław 
Gajewscy - rodzice Aleksandry, 
Marzena i Mirosław Góralscy - 
rodzice Karoliny, Anna i Robert 
Krzewińscy - rodzice Oliwii, 
Małgorzata i Wiesław Lubańscy 
- rodzice Agnieszki, Magdalena 
i Sylwester Lubowicz - rodzice 
Agaty, Lucyna i Piotr Pacana - ro-
dzice Natalii, Dorota i Mirosław 
Rusinek - rodzice Natalii, Sylwia 
i Maciej Wysoccy - rodzice Agaty, 
Wioletta i Marian Zielińscy - ro-
dzice Klaudii. 

Listy gratulacyjne z rąk bur-
mistrza otrzymali również prezes 

UKS Vambresia – Worwo 
Dariusz Langowski, tre-
ner Juniorek Młodszych 
Bogdan Taczyński oraz 
kierownik drużyny Junio-
rek Młodszych  Robert 
Krzewiński. Burmistrz 
podziękował im za zaan-
gażowanie w działalność 
UKS Vambresia – Wor-
wo oraz stworzenie mło-
dym szczypiornistkom 
warunków do rozwoju. 

tekst i fot. 

Paulina 

Grochowalska

Termomodernizacja Urzędu
Trwają dalsze prace dociepleniowe na budynkach Urzędu Miejskiego 
w Wąbrzeźnie, realizowane przez Gminę Miejską Wąbrzeźno w ramach 
projekt pn. „Termomodernizacja budynków Urzędu Miejskiego 
w Wąbrzeźnie”. Aktualnie renowacji podlega elewacja ścian ceglanych 
oraz docieplany jest budynek Urzędu Stanu Cywilnego. 

Projekt jest współ昀椀nansowany ze środków Europejskiego Funduszu 
Rozwoju Regionalnego w ramach Regionalnego Programu Operacyjnego 

Województwa Kujawsko-Pomorskiego na lata 2007-2013

O G Ł O S Z E N I E   P Ł A T N E

      Zjazd rynną wodną

Błyskawiczna zabawa
Czy sport musi być traktowany na poważnie? Na pewno nie, 
jeżeli ma być dobrą zabawą. Co roku na wąbrzeskiej pływalni 
miejskiej organizowane są zawody w zjeżdżaniu rynną wodną 
na czas i, jak co roku, dla uczestników tej rywalizacji ważniej-
sza od zajętych miejsc była dobra zabawa.

Być może zjazd rynną wod-
ną na czas nigdy nie stanie się 
dyscypliną olimpijską, ale ta nie-
typowa konkurencja na pewno 
zasługuje na miano sportowej ry-
walizacji. Po elektronicznym po-
miarze czasu zjazdu można było 
bezspornie wyznaczyć wyniki 
poszczególnych zawodników. 
Było też widać, że – podobnie jak 
w każdym prawdziwym sporcie 
– najważniejsze jest doświadcze-
nie, nabyte podczas „treningów”, 
czyli dobrej zabawy na pływalni.

- Z czasem nabiera się pew-
ności siebie podczas zjazdów – 
podkreślali młodzi zawodnicy. 
– Na początku każdy ma w sobie 
nieco obaw podczas zjazdu, nie-
którzy chcą się w rynnie przede 
wszystkim dobrze bawić, czy-
li nieco powygłupiać podczas 
zjazdu albo jak najefektowniej 
plusnąć, wpadając do wody. Ale 

jeżeli się chce zjeżdżać naprawdę 
szybko, trzeba trochę poćwiczyć.

Zawody w zjeździe rynną 
wodną na czas odbywają się co 
roku w ramach obchodów dni 
miasta. 

- Tym razem nieco wpłynęło 
to na niższą frekwencję zawod-
ników – wyjaśnia prowadzący 
zawody kierownik pływalni Da-
riusz Langowski. – Równolegle 
w Gimnazjum nr 1 trwały obcho-
dy święta szkoły, przez co w im-
prezie niemal nie uczestniczyli 
gimnazjaliści, których z reguły 
było sporo podczas zjazdów.

Mimo niższej niż zwykle 
frekwencji jedno jest pewne: Ci 
którzy zdecydowali się na start, 
świetnie się bawili, bez względu 
na to, czy udało się im stanąć na 
podium.

tekst i fot. 

Jarek Brzuska

Wyniki zawodów w zjeżdżaniu rynną wodną na czas

Dziewczęta z klas I-III: 
1. Kasandra Kastner, 2. Sonia Garbarczyk, 3. Ola Lewczyk.
Chłopcy z klas I-III: 
1. Igor Warżel, 2. Michał Sokołowski, 3. Krystian Sturmann.
Dziewczęta z klas IV-VI: 
1. Ola Wartecka, 2. Karolina Katra.
Chłopcy z klas IV-VI: 
1. Karol Otręba, Kacper Garbarczyk,  3. Patryk Wojciechowski.
Chłopcy – gimnazjum: 
1. Filip Rasielewski, 2. Paweł Labuda.
Dziewczęta – szkoły średnie: 
1. Ewa Lewandowska, 2. Karolina Lewandowska, 3. Justyna Leśniak.

Celem tych zawodów była przede wszystkim dobra zabawa

Kierownik pływalni Dariusz Langowski wręcza nagrody najszybszym chłopcom
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Podczas dni miasta na wąbrzeskim „Orliku” rozegrany został II Turniej o Puchar Burmi-
strza w  piłce  nożnej, w  którym grały  amatorskie  drużyny  piłkarskie. Oprócz  zespołów, 
rywalizujących na co dzień w Lidze Orlika, w turnieju wystąpiły także drużyny  Katarzynek 
i Reflexu. 

      Amatorska piłka nożna

Pierwszy taki sukces

Pierwotnie organizatorzy pla-
nowali rozegrać turniej systemem 
pucharowym, lecz trzy zespoły 
(WOJS, AGRO-Lider i Wałycz). 
nie przystąpiły do rozgrywek i tym 
samym najlepszym rozwiązaniem 
było rozegranie turnieju systemem 
„każdy z każdym”.

Wyniki turnieju o Puchar 
Burmistrza

Underart - Pływalnia  2:1
Katarzynki - Re昀氀ex    1:0
Pływalnia - Veroni      0:1
Katarzynki - Underart  1:4
Re昀氀ex - Veroni             1:2 
Pływalnia - Katarzynki 1:2
Veroni - Underart         0:3
Pływalnia - Re昀氀ex        1:4
Veroni - Katarzynki      1:1
Underart - Re昀氀ex        2:4

1. Underart      9      3-0-1      11:6
2. Katarzynki   7      2-1-1        5:6
3. Veroni          7      2-1-1        4:5
4. Re昀氀ex           6      2-0-2        9:6
5. Pływalnia     0       0-0-4       3:9

- Turniej o Puchar Burmistrza 
był dla nas bardzo udany – mówią 
zwycięzcy turnieju. – Pod nieobec-
ność obrońców tytułu sprzed roku 
(WORWO) i z olbrzymią pomocą 
jednego z najlepszych zawodników 
wąbrzeskich rozgrywek Janusza 
Marciniaka, za co serdecznie mu 

dziękujemy, odnieśliśmy najwięk-
szy sukces w historii Underartu. 
Już po trzech z czterech meczów 
mogliśmy się cieszyć ze zwycię-
stwa w całym turnieju.

tekst i fot.:

Jarek Brzuska

R E K L A M A

O G Ł O S Z E N I E    P Ł A T N E
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      Piłka nożna

Lepiej późno niż wcale
W jednym ze swoich wierszy Edward Stachura zastanawiał 
się: „Jest już za późno? Nie jest za późno?”. Podobne my-
śli  towarzyszą  kibicom,  piłkarzom  i  działaczom  drużyny 
Unii, zwłaszcza po ostatnich, lepszych w wykonaniu unitów 
trzech meczach. W ostatnim z nich piłkarze Unii pokonali 
zespół Zdroju Ciechocinek 4:2.

      Wąbrzeźno

Sportowy dzień w „Mango”
Swój udział w obchodach Dni 
Wąbrzeźna miała Kręgielnia 
Mango, która zorganizowała 
sportowy  dzień,  dla  wszyst-
kich tych, którzy lubią aktyw-
ność i rywalizację sportową. 

Każdy, kto lubi aktywnie spę-
dzać czas mógł znaleźć coś dla 
siebie. Najmłodsi mimo upału 
dzielnie rywalizowali w różnych 
konkurencjach sportowych na 
świeżym powietrzu. Dla aktyw-
nych dorosłych przygotowano 
turniej tenisa ziemnego i piłki 
nożnej. A ci, którzy woleli mniej 
wysiłkowy, ale nie mniej emocjo-
nujący sport mogli zmierzyć się 
w rozgrywkach w kręgle i w „pił-
karzyki”. 

Chętnych do udziału w przy-
gotowanych przez Kręgielnię 
Mango atrakcjach nie brakowało.

Paulina Grochowalska, 

fot. PG, nadesłane („Mango”)

Turniej w kręgle
I miejsce
Paweł Pacholec
Sebastian Linetty
Artur Brzóskiewicz
II miejsce
Marzena Karolewska
Kamil Bułkowski
Magda Ignasiak
III miejsce 
Patryk Linetty
Artur Wawrzon
Łukasz Stefan
Nagroda najlepszego gracza
Magda Ignasiak - 175 pkt
 
Turniej w tenisa ziemnego
I miejsce
Michał Rapp
II miejsce
Karzimierz Kwiatkowski
III miejsce 
Paweł Tomaszewski
 
Turniej w piłkarzyki
I miejsce
Tomek Lewalski
Paweł Klejnowski
II miejsce
Rafał Nizwantowski
Marcin Zawadzki
III miejsce
Karzimierz Kwiatkowski
Paweł Tomaszewski

Turniej piłki nożnej

I miejsce

„POCISK”

Jarosław Szczepański
Adrian Pawłowski
Michał Cyrklaf
Kamil Kamycki
Piotr Rybszleger
Damian Karczewski

II miejsce

„SZARAŃCZA”

Sebastian Firchow
Mateusz Firchow
Michał Murawski
Wojtek Wiśniewski
Mateusz Sankiewicz
Hubert Lewandowski

III miejsce

„DREAM TEAM”

Janusz Brzeziński
Tomasz Liszaj
Bartosz Literski
Bartosz Huziemski
Mateusz Kasprzak
Gracjan Joppek

Turniej sportowy dla dzieci

I miejsce

Jakub Lubowicz
Michał Krzemiński
Kacper Muszalski
Krystian Orłowicz
Adrian Jakubek
Tomasz Wąs
Kamil Słomski
Wiktoria Moskal
Dawid Przybyło
Krystian Bieliński

II miejsce

Natalia Jasińska
Ewa Adamczyk
KInga Kamińska
Agnieszka Kamińska
Patrycja Jasińska
Weronika Seweryńska
Jędrek Noskiewicz
Kinga Gołębiewska
Jakub Witkowski
Julia Zygarlicka

Na pewno jest już za późno, 
by walczyć o czwartoligowy byt 
i zmazać fatalne wrażenie, jakie po-
zostanie w kibicach po minionym 
sezonie. Nie jest jednak za późno, 
by już teraz zacząć pracować  nad 
lepszym wizerunkiem zespołu i na 
pewno przebieg sobotniego me-
czu sprawił, że nieliczni widzowie, 
którzy byli świadkami pierwszego 
od 27 marca zwycięstwa unitów 
mogli nabrać nadziei na to, że po-
byt ulubionej przez nich drużyny 
w piątej lidze nie potrwa zbyt dłu-
go.

Drużyna gości przyjechała do 
Wąbrzeźna po trzy punkty, gdyż 
także piłkarzom z Ciechocinka 
grozi spadek do piątej ligi. Od 
kilku tygodni w drużynie gości 
występuje bramkostrzelny Paweł 
Sobczak, który ma za sobą wystę-
py w zespołach Wisły Płock i Au-
strii Wiedeń. I to właśnie zespół 
Startu zdominował pierwszą poło-
wę spotkania.

- Wyszliśmy na ten mecz bez 
wiary w siebie, oddaliśmy ini-
cjatywę, mówi trener Sebastian 
Isbrandt, który grał w sobotnim 
spotkaniu przez dziewięćdziesiąt 
minut. – Bramkę straciliśmy bez 
sensu, po błędzie przy wyprowa-
dzaniu piłki spod własnej bram-
ki. W pierwszej połowie miałem 
znakomitą okazję do wyrównania, 
jednak źle uderzyłem przy próbie 
przelobowania bramkarza i golki-
per złapał piłkę nad swoją głową.

Co nie udało się w pierw-

szej połowie, udało się w drugiej. 
W 50. i 52. minucie Sebastian Is-
brandt dwukrotnie pokonał bram-
karza Zdroju i od momentu wyj-
ścia na prowadzenie unici zaczęli 
grać zdecydowanie lepiej. Kibice 
podkreślali szczególnie dobrą po-
stawę młodych zawodników, któ-
rzy w tym meczu zagrali z zaanga-
żowaniem. 

Piłkarzom Startu udało się 
jeszcze wyrównać. W 66. minucie 
Mateusza Olszewskiego pokonał 
strzałem nie do obrony dobrze 
dotąd kryty przez Szymona Mar-
kiewicza Paweł Sobczak, ale ra-
dość w drużynie gości nie trwała 
długo. Cztery minuty później To-
masz Słojkowski, a w 84. minucie 
Szymon Ziółkowski zakończyli 
bramkami składne akcje unitów 
i wąbrzeski zespół mógł się cieszyć 
z zasłużonego zwycięstwa.

W ostatniej kolejce czwarto-
ligowych spotkań wąbrzescy pił-
karze zagrają na wyjeździe z ze-
społem LTP Lubanie i, co ciekawe, 
od wyniku tego spotkania zależy 
czwartoligowy  byt drużyn z Luba-
nia, Barcina i Ciechocinka.

Unia Wąbrzeźno –Zdrój Cie-
chocinek 4:2 (0:1)

Unia Wąbrzeźno: M. Olszew-
ski - Kalinowski, Markiewicz, Ziół-
kowski, Literski (80. Makowski) - 
Matuszak, Murawski, Słojkowski, 
Kamycki (75. Liszaj) - Isbrandt, 
Waszkowski (82. O. Olszewski)

Jarek Brzuska

Tabela czwartej ligi po 29. kolejce spotkań:

1. Sparta/Unifreeze Brodnica 29 74 24 2 3 65-16

2. Cuiavia Inowrocław 29 74 24 2 3 95-24

3. Flisak Złotoria 29 54 15 9 5 48-33

4. Pogoń Mogilno 29 47 13 8 8 50-29

5. Krajna Sępólno Krajeńskie 29 45 13 6 10 51-34

6. Chełminianka Chełmno 29 43 12 7 10 52-48

7. Unia Gniewkowo 29 40 11 7 11 35-40

8. Grom Osie 29 38 12 2 15 51-51

9. Legia Chełmża 29 37 11 4 14 37-49

10. Start Radziejów 29 37 10 7 12 42-51

11. Noteć Łabiszyn 29 34 10 4 15 50-77

12. LTP Lubanie 29 29 7 8 14 46-61

13. Dąb Barcin 29 29 7 8 14 40-60

14. Zdrój Ciechocinek 29 27 7 6 16 46-69

15. Goplania Inowrocław 29 26 7 5 17 27-52

16. Unia Wąbrzeźno 29 16 3 7 19 35-76

Wyniki spotkań 29. kolejki rozgrywek czwartej ligi:

Flisak Złotoria   3-5  Cuiavia Inowrocław

Sparta/Unifreeze Brodnica  4-1  Dąb Barcin

Unia Wąbrzeźno   4-2  Zdrój Ciechocinek

Start Radziejów   0-3  LTP Lubanie

Legia Chełmża   3-1  Chełminianka Chełmno

Unia Gniewkowo   1-1  Noteć Łabiszyn

Grom Osie   2-1  Pogoń Mogilno

Goplania Inowrocław  0-3  Krajna Sępólno Krajeńskie
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